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MINISTER PRZYJECHAŁ 
DO ROLNIKÓW
Rolnicy z naszego powiatu mają sporo problemów. I otwarcie mówią, że potrzebują 
wsparcia, by móc rozwijać swoje gospodarstwa. A co więcej, by były one dochodowe. Dla-
tego bardzo chętnie spotkali się z ministrem rolnictwa Markiem Sawickim. » STR. 14
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ZNÓW 
PŁONĄ 
AUTA! 
Audi A4 i część BMW 5 spłonęło w nocy 8 maja na 
jednym z parkingów na Przylesiu. Przyczyny poża-
ru pojazdów badają lubińscy policjanci, jednak 
nieoficjalnie mówi się o podpaleniu i gangsterskich 
porachunkach.   » STR. 7
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BRĄZ DLA 
LUBINA
Na parkiecie Szkoły Podstawowej nr 14 w Lubinie 
oglądaliśmy pięć bardzo emocjonujących setów. 
Kibice KS Cuprum Mundo Lubin liczyli, że właśnie 
w czwartym meczu z Banimexem Będzin, ich ze-
spół zakończy rywalizację i odbierze brązowe me-
dale. Tak też właśnie się stało. » STR. 19

OSIEDLE CUDÓW Na burdy i libacje alkoholowe w podwórku mię-
dzy ulicami Tysiąclecia a Kazimierza Wielkiego ża-
li się jedna z mieszkanek. – To jest nienormalne. 
Ponadto w pobliżu znajdują się dzieci, które 

wszystko obserwują. Niech policja zrobi z tym porządek – denerwuje się kobieta. » STR. 3

Promocje nie łączą się. 
Kupon ważny do 1.06.2014. 
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– Ja będę głosował za – zdradza prze-
wodniczący lubińskiej rady miejskiej An-
drzej Górzyński. – Uważam, że prezydent 
miał bardzo dobry pomysł. Transport 
zbiorowy to przyszłość. W jednym miej-
scu trochę stracimy, ale w innych zyska-
my. Wydaje mi się, że mieszkańcy z samo-
chodów przesiądą się do komunikacji 
miejskiej. Zmniejszy się obciążenie dróg, 
będzie mniej zanieczyszczeń... – wylicza. 
Bezpłatna komunikacja miejska to po-
mysł prezydenta Lubina Roberta Raczyń-

skiego. Projekt odpowiedniej uchwały 
skierował już do rady miejskiej. Będzie 
ona nad nią debatować 20 maja. Jeśli ją 
przyjmie, lubinianie jeździliby za darmo 
autobusami miejskimi od jesieni tego ro-
ku. 
– Usługa komunikacji miejskiej powinna 
być traktowana podobnie jak edukacja, 
jako coś należnego każdemu mieszkańco-
wi – stwierdza prezydent Robert Raczyń-
ski, zwracając też uwagę, że z komunika-
cji miejskiej korzystają głównie ucznio-

wie, osoby w podeszłym wieku oraz 
ubożsi, których nie stać na własne auto. 
Lubin co roku płaci za komunikację miej-
ską 12 mln zł. Wpływy z biletów do bu-
dżetu miasta to około 6 mln zł rocznie. Je-
śli radni miejscy zaakceptują projekt pre-
zydenta, Lubin nie będzie już zarabiać 
tych 6 mln zł. Jednak zyska też pewną 
kwotę, ponieważ odejdą koszty między 
innymi produkcji i dystrybucji biletów, 
płac kontrolerów czy windykacji.  
 Marta Czachórska

 » Od najbliższej jesieni nie bę-
dziemy potrzebować biletu, aby 
jeździć autobusami po Lubinie. 
Komunikacja miejska będzie bo-
wiem bezpłatna! To na razie pro-
jekt. Już 20 maja na sesji zajmie 
się nim rada miejska. To do rad-
nych będzie należeć ostateczna 
decyzja. 

AUTOBUSY 
ZA DARMO!
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DZIĘKUJEMY PKS-OWI LUBIN ZA POMOC  W REALIZACJI SESJI ZDJĘCIOWEJ
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Powstanie dokumentacja przedprojektowa

Pociągi znowu 
w Lubinie?
 PKP Polskie Linie 

Kolejowe ogłosiło 
przetarg na 
opracowanie 
dokumentacji 
przedprojektowej 
remontu linii kolejowej 
z Legnicy przez Lubin 
do Rudnej 
Gwizdanowa. Czy to 
oznacza, że pociągi 
osobowe wkrótce 
znowu będą 
zatrzymywać się 
w Lubinie? 

Na razie przygotowa-
ne zostanie studium wy-
konalności, czyli właśnie 
dokumentacja przedpro-
jektowa remontu. PKP 
czeka na oferty do 10 
czerwca. 

– Opracowanie te-
go studium, fi nansowa-
nego ze środków PO-
IiŚ (Program Operacyj-
ny Infrastruktura i Śro-
dowisko – przyp. red.) 
przewidziane jest na la-
ta 2014-2015 – informu-
je Mirosław Siemieniec, 
rzecznik prasowy PKP 
PLK. – Jego wykonanie 
pozwoli na określenie 
zakresu prac rewitalizacji 
oraz szacunkowego kosz-
tu. Wówczas będziemy 
mogli precyzyjniej okre-
ślić zakładane parame-
try techniczne i również 

w zakresie obsługi pasa-
żerów – dodaje. 

Przedstawiciel PKP 
zapewnia, że remont li-
nii nr 289 Legnica – 
Rudna Gwizdanów pla-
nowany jest „w nowej 
perspektywie unijnej na 
lata 2014-2020”. 

To nie są pierwsze 
przymiarki do remon-
tu torowiska na tej tra-
sie. W lecie 2012 roku li-
nia kolejowa z Legnicy 
przez Lubin do Rudnej 
Gwizdanów znalazła się 
na liście wyznaczonych 
przez PKP do remontu. 
Przetarg na jej przebu-
dowę miał zostać ogło-
szony jeszcze tego same-
go roku. Jednak jesienią 
2012 roku remont nagle 
odwołano. Został prze-
sunięty na skutek nało-
żenia przez Regionalną 
Dyrekcję Ochrony Śro-
dowiska we Wrocławiu 
obowiązku przeprowa-
dzenia oceny oddziały-
wania inwestycji na śro-
dowisko. Nikt nie po-
trafi ł powiedzieć, kiedy 
i czy w ogóle wyremon-
towana zostanie ta trasa. 

Teraz znowu poja-
wiła się nadzieja, że to-
rowisko między Legni-
cą a Rudna Gwizdanów 
zostanie odnowione. 

MARTA CZACHÓRSKA

Odmalują 
pasy
Urząd miejski właśnie wziął 
się za odmalowywanie pa-
sów na lubińskich drogach 
i ścieżkach rowerowych. Jak 
informuje rzecznik prezy-
denta miasta Jacek Mamiń-
ski, prace potrwają do koń-
ca czerwca. 
Wiosenne odświeżanie 
oznakowania jezdni i ście-
żek dla miłośników dwóch 
kółek to już tradycja. Co ro-
ku po zimie magistrat orga-
nizuje przetarg na odmalo-
wanie pasów na drogach 
naszego miasta. W tym ro-
ku naprawą oznakowania 
zajmie się Przedsiębiorstwo 
Robót Drogowo-Mosto-
wych Sp. z o.o. z Piotrkowa 
Trybunalskiego. 
Mimo że tegoroczna zima 
była zarówno dla kierow-
ców, jak i drogowców, nad-
zwyczajnie łaskawa, w nie-
których miejscach zmotory-
zowani lubinianie i rowerzy-
ści mogą dostrzec zatarte 
pasy. – Dlatego do końca 
czerwca na drogach gmin-
nych i powiatowych oraz 
ścieżkach rowerowych zo-
stanie wykonanych około 
17 tys. m2 oznakowania. 
Koszt tego przedsięwzięcia 
to ponad 146 tys. zł – doda-
je rzecznik prezydenta. 

MAF

Kwiatkowski, Kaliber 44 i De Mono

Dni miasta
 »Na muzyczną różnorod-

ność postawili pracownicy 
Ośrodka Kultury Wzgórze 
Zamkowe, przygotowują-
cy tegoroczne Dni Lubina. 
Dla mieszkańców zagrają 
m.in. Leniwiec, Fix-up, Ka-
CeZet & Fundamenty, 
Hunter, Kaliber 44, a także 
Robert M., De Mono i Da-
wid Kwiatkowski. – Każdy 
na pewno znajdzie coś dla 
siebie – zapewnia dyrektor 
ośrodka Marek Zawadka. 

Ostatni weekend czerwca 
upłynie w naszym mie-
ście pod znakiem wszel-

kich gatunków muzyki. Lubi-
nianie, którzy pojawią się w tym 
czasie na błoniach, będą mieli 
okazję usłyszeć najbardziej zna-
nych wokalistów polskiej sceny 
muzycznej. Będą zarówno moc-
niejsze, rockowe brzmienia, jak 
i popowe nowości. Coś dla siebie 
znajdą także fani hip-hopu, reg-
gae i muzyki tanecznej. 

– Dni Lubina to impreza de-
dykowana mieszkańcom nasze-
go miasta. Co roku chodzi nam 
o to, by na błoniach zabrzmiał 
każdy rodzaj muzyki. Impreza 
ponadto nigdy nie była i nie bę-

dzie płatna – informuje Marek 
Zawadka. 

Pierwszego dnia dla miesz-
kańców zagrają m.in. Leniwiec, 
Fix-up i Hunter. Drugiego na 
scenie rozłożonej na błoniach 
pojawią się natomiast Dawid 
Kwiatkowski, Spinka, KaCeZet 
& Fundamenty, Kaliber 44, De 
Mono i Robert M. 

Wstępnie znany jest także 
program corocznego Festiwalu 
Muzyka z Oblężonego Miasta. 
Podczas dwudniowej imprezy 
pod koniec sierpnia zagrać mają 
m.in. GaGa Zielone Żabki, Mo-
skwa, Izrael, Mech oraz dzie-
więć lokalnych zespołów. 

MARCELINA FALKIEWICZ
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Co roku na Dniach Lubina 
bawi się wielu 

mieszkańców miasta

kańców zagrają m.in. Leniwiec, 
Fix-up i Hunter. Drugiego na 

pojawią się natomiast Dawid 
Kwiatkowski, Spinka, KaCeZet 
& Fundamenty, Kaliber 44, De 
Mono i Robert M. 
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OGŁOSZENIE O PRZETARGU
Przetarg nieograniczony - (zamówienie sektorowe – na podstawie Wytycznych programowych Instytucji 
Zarządzania RPO WD w zakresie ogólnych zasad udzielania zamówień i wyboru wykonawców w transak-
cjach nie objętych przepisami Prawo Zamówień Publicznych w projektach realizowanych w ramach 
Priorytetów 1-9 RPO dla Województwa Dolnośląskiego na lata 2007-2013)
Zamawiający: 

Miejskie Przedsiębiorstwo Energetyki Cieplnej „Termal” S.A. ul. Tysiąclecia 3, 59-300 Lubin, 
tel (076) 74-98-293, fax (076) 74-98-298, termal@termal.pl, www.termal.pl 

Ogłasza przetarg na:
„Budowa sieci rozdzielczych i przyłączy w ramach projektu: Budowa sieci dystrybucji ciepła przez 

MPEC „Termal” S.A. w Lubinie”.
Oznaczenie CPV 45232140-5 - Roboty budowlane w zakresie lokalnych sieci grzewczych
  45111200-0 - Roboty w zakresie przygotowania terenu pod budowę i roboty ziemne
  45233222-1 - Roboty budowlane w zakresie układania chodników i asfaltowania 
Miejsce realizacji: 
  Miejskie Przedsiębiorstwo Energetyki Cieplnej „TERMAL” S.A. w Lubinie.
Termin realizacji zamówienia: 
  06.11.2014 rok
Specyfikacja Istotnych Warunków Zamówienia (SIWZ): 
 SIWZ wraz z formularzem oferty i wymaganymi dokumentami można pobrać na stronie 
www.termal.pl. oraz w siedzibie Zamawiającego pok. 26 w godzinach od 700 do 1500 (bezpłatnie przez 
upoważnionego przedstawiciela, po złożeniu pisemnego wniosku zawierającego nazwę i dane adresowe 
Oferenta). Oferent może otrzymać SIWZ drogą mailową po przesyłaniu informacji o udziale w postępowa-
niu przetargowym na adres termal@termal.pl (poczta, fax), zawierającej jego dane adresowe.
Kryteria wyboru oferty i ich znaczenia:
 Cena w zł  – 90%
 Okres gwarancji – 10%
Pracownik upoważniony do kontaktów z Oferentami :
 - Zbigniew Romanek – tel. (076) 74 98 266 w sprawach przedmiotu zamówienia,
 - Piotr Ziemlicki - tel. (076) 74 98 306 w sprawach przedmiotu zamówienia,
 - Marta Szechnicka – tel. (076) 74 98 290 w sprawach procedury postępowania przetargowego.
Oferty należy składać: 
 Do dnia 20.05.2014 r. do godz. 1000 (sposób złożenia oferty określony w SIWZ).
Termin otwarcia ofert: 
 Otwarcie ofert nastąpi dnia 20.05.2014r. godzina 1030 w siedzibie Zamawiającego 
 pokój nr 21.
Termin związania ofertą: 
 Oferenci pozostają związani złożoną ofertą przez 60 dni od upływu terminu składania ofert.

Fundusze Europejskie dla rozwoju Dolnego Śląska
Projekt współfinansowany przez Unię Europejską z Europejskiego Funduszu Rozwoju Regionalnego 

w ramach Regionalnego Programu Operacyjnego dla Województwa Dolnośląskiego na lata 2007-2013
Tytuł projektu: „Budowa sieci dystrybucji ciepła przez MPEC „Termal” S.A. w Lubinie” . 

       Lubin, dnia 05.05.2014r.

PROGRAM 
REGIONALNY
NARODOWA STRATEGIA SPÓJNOŚCI

UNIA EUROPEJSKA
EUROPEJSKI FUNDUSZ

ROZWOJU REGIONALNEGO

Pomysłów na zagospodarowanie placu jest wiele

Zniknęły bramki, 
są psie pakiety
 – Usunęli bramki 

i przekształcili boisko 
w toaletę dla psów. Czy 
istnieją jakieś 
konstruktywne plany 
w stosunku do tego miejsca? 
Może spółdzielnia w końcu 
zrobiłaby coś dla 
mieszkańców? – pyta 
Czytelnik w e-mailu do 
naszej redakcji.

 Kilka dni temu mężczyzna 
zauważył, że na podwórku 
pomiędzy blokami przy uli-
cach Budowniczych LGOM, 
Krupińskiego i Sztukow-
skiego zniknęły… metalowe 
bramki. – Stwarzały niebez-
pieczeństwo, więc je usunęli-
śmy – tłumaczy Tomasz So-
becki, prezes Spółdzielni Lo-
katorsko-Własnościowej im. 
Jana Wyżykowskiego w Lu-
binie. 

Lubinianin nie rozumie, 
dlaczego spółdzielnia zde-
cydowała się usunąć bramki 
z dzikiego boiska, na którym 
często widzi bawiące się dzie-
ci. – Teraz dzieciaki już nie ma-
ją, gdzie aktywnie spędzić po-
południa. W miejscu bramek 
postawiono natomiast psi pa-
kiet! To, że ludzie wyprowa-

dzają tam swoje pieski jeszcze 
rozumiem. Problem w tym, że 
żaden z nich z tych pakietów 
nie korzysta, zostawiając od-
chody po swoich psach. Czy 
tak to już będzie wyglądać? – 
zastanawia się mężczyzna. 

O plany dotyczące wspo-
mnianego miejsca zapytali-
śmy więc prezesa spółdzielni. 
– Nowy blok, market, a może 
parking. Pomysłów jest wie-
le, a temat jest wciąż otwar-
ty. Problem w tym, że aktu-
alnie spółdzielnia nie dyspo-
nuje środkami, dzięki któ-
rym można by było sensow-
nie zagospodarować to miej-
sce – mówi wprost Tomasz So-
becki. 

Sytuacja może się jed-
nak zmienić już w czerwcu. 
– Wówczas planowane jest 
walne zgromadzenie zarządu 
spółdzielni. Jeśli okaże się, że 
dysponujemy jakąś fi nanso-
wą nadwyżką, a członkowie 
zdecydują, że miałaby ona 
pokryć koszty zagospodaro-
wania tego terenu, to świet-
nie. Jeśli nie, taka inwestycja 
być może pojawi się w planie 
budżetowym na przyszły rok 
– tłumaczy szef spółdzielni. 

MARCELINA FALKIEWICZ

Osiedle cudów
 » Na burdy i libacje alkoholowe w podwórku 

między ulicami Tysiąclecia a Kazimierza Wielkie-
go żali się jedna z mieszkanek. – To jest nienor-
malne. Ponadto w pobliżu znajdują się dzieci, 
które wszystko obserwują. Niech policja zrobi 
z tym porządek – denerwuje się kobieta. 

Lubinianka jest zaniepo-
kojona bójkami, któ-
re często rozgrywają się 

pod jej oknami. – Kilka dni 

temu można było tu zoba-
czyć dwóch zakrwawionych 
mężczyzn leżących w trawie. 
Na miejscu pojawiła się ka-

retka. Część osób nie zwra-
ca uwagi, bo już się do tego 
przyzwyczaiła, ale reszta, 
a szczególnie ci, którzy do-
piero co się wprowadzili, jest 
przerażona – mówi wprost 
kobieta. 

Rzecznik lubińskiej poli-
cji aspirant sztabowy Jan Po-
ciecha potwierdza, że w nie-
dzielę, 27 kwietnia, faktycz-
nie policjanci interwenio-

wali w sprawie dwóch męż-
czyzn w tych okolicach. Pa-
nowie jednak tylko się po-
szarpali, po czym rozeszli 
się w swoją stronę. – To nie 
jest miejsce, gdzie musimy 
szczególnie często interwe-
niować. Tego typu zdarze-
nia mogą wystąpić na tere-
nie całego miasta – zapew-
nia policjant. 

MARCELINA FALKIEWICZ
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Mieszkańcy skaża się na burdy 
w podwórku między ulicami 

Tysiąclecia a Kazimierza Wielkiego

Bójki pod oknami

le, a temat jest wciąż otwar-
ty. Problem w tym, że aktu-
alnie spółdzielnia nie dyspo-
nuje środkami, dzięki któ-
rym można by było sensow-
nie zagospodarować to miej-
sce – mówi wprost Tomasz So-
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Już w maju piękna lubi-
nianka powalczy o ko-
ronę miss z najpiękniej-

szymi dziewczynami z na-
szego regionu. 

Ma piegi, zielone oczy, 
rude włosy, świetną fi gu-
rę… i sporo dystansu do 
siebie. – Na castingach wi-
działam wiele napraw-
dę pięknych dziewczyn. 
Wciąż nie mogę zrozu-
mieć, dlaczego właśnie ja? 
Myślę, że w tym fachu, 
oprócz urody, trzeba mieć 

też naprawdę sporo szczę-
ścia. Już samo uczestnic-
two w takim konkursie 
jest dla mnie ogromnym 
prezentem, więc nawet nie 
śmiem marzyć o zwycię-
stwie. I tak czuję, jakbym 
już wygrała tę koronę – 
przyznaje lubinianka.

Joanna podczas ca-
stingów miała okazję po-
zować do zdjęć w stroju 
kąpielowym i sukience. 
Fotografi e widocznie zro-
biły na jury spore wraże-

nie, bo lubinianka znala-
zła się w nielicznej gru-
pie dziewczyn walczą-
cych o koronę miss woje-
wództwa. 

Nim Joanna zaprezen-
tuje swoje wdzięki pod-
czas gali, która wyłoni 
reprezentantki naszego 
województwa w konkur-
sie ogólnopolskim, czeka 
ją kilkudniowe zgrupo-
wanie. Tam dziewczę-
ta będą przede wszyst-
kim uczyć się choreogra-

fi i, któ-
rą  za -
prezentują 
podczas ogło-
szenia wyników. 

Uroczystą galę zapla-
nowano na 24 maja we 
wrocławskim hotelu Sofi -
tel. 20-latka, podobnie jak 
reszta dziewcząt, będzie 
najprawdopodobniej pre-
zentować się w sukni ślub-
nej oraz kreacji wieczoro-
wej.   

MARCELINA FALKIEWICZ

Lubinianka  wśród dziewczyn starających się o tytuł najpiękniejszej w województwie

Powalczy 
o koronę miss

fi i, któ-
rą  za -
prezentują 
podczas ogło-

 » Fotomodelingiem 

zajmuje się od siedmiu lat, 

jednak, jak sama przyznaje, 

dopiero teraz jej kariera zaczyna 

nabierać tempa. – Nie wiążę 

z tym przyszłości, chcę po prostu mieć 

kiedyś co wspominać – mówi wprost 

20-letnia Joanna Nieckarz, 

która zakwalifikowała się 

do finału Miss Polski 

Dolnego Śląska 2014. 

20-letnia lubinianka Joanna Nieckarz 
zakwalifikowała się do finału Miss Pol-
ski Dolnego Śląska 2014

reklama
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Pilotażowy projekt „Bądź zdrowy z wyboru” w ZG „Rudna”

Odchudzają górników
 » Darmowe karnety na 

siłownię, opiekę perso-
nalnego trenera, a na-
wet dietetyka zapew-
niają stu górnikom Za-
kłady Górnicze „Rudna” 
KGHM. Wszystko w ra-
mach pilotażowego 
projektu „Bądź zdrowy 
z wyboru”, który od pół 
roku funkcjonuje w mie-
dziowej spółce. Rekor-
dziście udało się w tym 
czasie schudnąć około 
20 kilogramów! 

Jak wiadomo praca w ko-
palni do najlżejszych nie 
należy, a od kiedy hol-

ding sięga po miedź coraz 
głębiej, górnicy muszą fedro-
wać w coraz gorszych warun-
kach. Wówczas nawet najbar-
dziej niepozorne schorzenia 
mogą zagrozić życiu pracow-
ników KGHM w czasie pracy 
pod ziemią.

– Podczas obowiązkowych 
badań okresowych okazało 
się, że nie wszyscy nasi pra-

cownicy są we wzorowej kon-
dycji zdrowotnej. Oczywiście 
każdy z nich posiada zgodę le-
karza na pracę w ciężkich wa-
runkach, więc najczęściej na-
sze działanie polega na po-
prawie wydolności organi-
zmu, tak aby górnicy mogli 
sprostać trudnym warunkom 
pracy – tłumaczy Beata Cho-
rągwicka-Majstrowicz, głów-
ny specjalista ds. HR w ZG 
„Rudna”. 

Ideą programu „Bądź 
zdrowy z wyboru” jest dba-
nie o kondycję fizyczną, 
a także zapobieganie otyło-
ści, cukrzycy oraz nadciśnie-
niu tętniczemu wśród górni-
ków ZG „Rudna”. Wszystko 
zaczyna się od wizyty u leka-
rza medycyny pracy. Gdy ten 
zauważy coś niepokojącego, 
górnik otrzymuje rekomen-
dację do programu. Oczywi-
ście nie musi do niego przy-
stąpić, zgłoszenie jest dobro-
wolne. – Jednak w większości 
przypadków nasi pracownicy 
chętnie korzystają z propozy-
cji pracodawcy – dodaje jedna 
z koordynatorek programu. 

Górnik po otrzymaniu 
skierowania może wybrać so-

bie siłownię, na którą chce 
uczęszczać w ramach progra-
mu. 

– Tam, pod okiem perso-
nalnego trenera pojawia się 
na ćwiczeniach. Program ofe-

ruje także spotkania z dietety-
kiem, który, w zależności od 
pracowniczej zmiany, ustala 
uczestnikom programu spe-
cjalny jadłospis. Jest bowiem 
różnica co jeść przed i po pra-
cy w zależności od tego czy 
kończymy pracę w dzień czy 
w środku nocy – wyjaśnia Jo-
anna Konkolska-Kula, głów-
ny specjalista ds. zarządzania 

potencjałem pracowniczym 
i systemem HR/SAP. 

W ZG „Rudna” pracuje 
około 4,5 tys. górników, pi-
lotażowa edycja programu 
obejmuje 100 z nich. Dla po-
zostałych pracodawca przy-
gotował także atrakcyjną 
ofertę sportową – zbiorową 
kampanię prozdrowotną, 
która obejmuje pomiary pa-

rametrów biofi zycznych or-
ganizmu i możliwość ćwi-
czeń w wybranych klubach 
sportowych z dofi nansowa-
niem. Jak podkreślają koor-
dynatorki, zorganizowanie 
programu nie byłoby jednak 
możliwe bez pomocy Mie-
dziowego Centrum Zdrowia 
i KGHM Cuprum. 

MARCELINA FALKIEWICZ

Od lewej Joanna Konkolska-Ku-
la, główny specjalista ds. zarzą-
dzania potencjałem pracowni-
czym i systemem HR/SAP oraz 
Beata Chorągwicka-Majstro-
wicz, główny specjalista ds. HR 
w ZG „Rudna”
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Policjanci aresztowali najbardziej agresywnych

Lubińscy kibice 
zamieszani 
w atak na... 
kibiców
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Robisz remont? 
Nie wiesz co zrobić z odpadami poremontowymi?

Oferujemy:
Wywóz odpadów z rozbiórek, remontów oraz placów
budowy
Wynajem kontenerów
Odbiór odpadów medycznych i weterynaryjnych 
Kompleksowe sprzątanie po imprezach plenerowych 

MIEJSKIE PRZEDSIĘBIORSTWO OCZYSZCZANIA SP. Z O.O.

Nasza firma bliżej Klienta

MPO Sp. z o.o.
ul. Rynek 28
59-300 Lubin

tel.  76 724 99 40
fax: 76 724 99 50

mpo@mpo.lubin.pl
www.mpo.lubin.pl

Obsługa Klienta
ul. Rynek 28 

(II piętro)
59-300 Lubin

Zadzwoń - udzielimy informacji.
Przyjdź do nas - My pomożemy dobrać 
odpowiedni kontener i wywieźć odpady.
Podpiszemy umowę!

Mamy 18 letnie doświadczenie!!!!

Dbamy o Srodowisko

Odbiór odpadów medycznych i weterynaryjnych 

OGŁOSZENIE O PRZETARGU
Przetarg nieograniczony - (zamówienie sektorowe – na podstawie Wytycznych programowych Instytucji 
Zarządzania RPO WD w zakresie ogólnych zasad udzielania zamówień i wyboru wykonawców w transak-
cjach nie objętych przepisami Prawo Zamówień Publicznych w projektach realizowanych w ramach 
Priorytetów 1-9 RPO dla Województwa Dolnośląskiego na lata 2007-2013)
Zamawiający: 

Miejskie Przedsiębiorstwo Energetyki Cieplnej „Termal” S.A. ul. Tysiąclecia 3, 59-300 Lubin, 
tel (076) 74-98-293, fax (076) 74-98-298, termal@termal.pl, www.termal.pl 

Ogłasza przetarg na:
„Budowa magistrali ciepłowniczej w ramach projektu: Budowa sieci dystrybucji ciepła przez MPEC 

„Termal” S.A. w Lubinie”.
Oznaczenie CPV 45232140-5 - Roboty budowlane w zakresie lokalnych sieci grzewczych
  45111200-0 - Roboty w zakresie przygotowania terenu pod budowę i roboty ziemne
  45233222-1- Roboty budowlane w zakresie układania chodników i asfaltowania 
Miejsce realizacji: 
  Miejskie Przedsiębiorstwo Energetyki Cieplnej „TERMAL” S.A. w Lubinie.
Termin realizacji zamówienia: 
  16.09.2014 rok
Specyfikacja Istotnych Warunków Zamówienia (SIWZ): 
 SIWZ wraz z formularzem oferty i wymaganymi dokumentami można pobrać na stronie 
www.termal.pl. oraz w siedzibie Zamawiającego pok. 26 w godzinach od 700 do 1500 (bezpłatnie przez 
upoważnionego przedstawiciela, po złożeniu pisemnego wniosku zawierającego nazwę i dane adresowe 
Oferenta). Oferent może otrzymać SIWZ drogą mailową po przesyłaniu informacji o udziale w postępowa-
niu przetargowym na adres termal@termal.pl (poczta, fax), zawierającej jego dane adresowe.
Kryteria wyboru oferty i ich znaczenia:
 Cena w zł  – 90%
 Okres gwarancji – 10%
Pracownik upoważniony do kontaktów z Oferentami :
 - Zbigniew Romanek – tel. (076) 74 98 266 w sprawach przedmiotu zamówienia,
 - Piotr Ziemlicki - tel. (076) 74 98 306 w sprawach przedmiotu zamówienia,
 - Marta Szechnicka – tel. (076) 74 98 290 w sprawach procedury postępowania przetargowego.
Oferty należy składać: 
 Do dnia 20.05.2014 r. do godz. 1000 (sposób złożenia oferty określony w SIWZ).
Termin otwarcia ofert: 
 Otwarcie ofert nastąpi dnia 20.05.2014r. godzina 1015 w siedzibie Zamawiającego 
 pokój nr 21.
Termin związania ofertą: 
 Oferenci pozostają związani złożoną ofertą przez 60 dni od upływu terminu składania ofert.

Fundusze Europejskie dla rozwoju Dolnego Śląska
Projekt współfinansowany przez Unię Europejską z Europejskiego Funduszu Rozwoju Regionalnego 

w ramach Regionalnego Programu Operacyjnego dla Województwa Dolnośląskiego na lata 2007-2013
Tytuł projektu: „Budowa sieci dystrybucji ciepła przez MPEC „Termal” S.A. w Lubinie” . 

       Lubin, dnia 05.05.2014r.

PROGRAM 
REGIONALNY
NARODOWA STRATEGIA SPÓJNOŚCI

UNIA EUROPEJSKA
EUROPEJSKI FUNDUSZ

ROZWOJU REGIONALNEGO

Sympatycy 
Promienia 
przy zjeździe 
z autostrady 
wpadli w za-
sadzkę przy-
gotowaną 
przez około 
50-osobową 
grupę męż-
czyzn z emble-
matami Zagłę-
bia Lubin i Fa-
lubazu Zielona 
Góra

Sytuacja miała miejsce 
w sobotnie popołudnie, 
3 maja. Sympatycy Pro-

mienia jechali wówczas na 
mecz piłkarski do Procho-
wic. Jak podaje „Gazeta Lu-
buska”, przy zjeździe z auto-
strady kibice wpadli w zasadz-
kę przygotowaną przez około 
50-osobową grupę mężczyzn 
z emblematami Zagłębia Lu-
bin i Falubazu Zielona Gó-
ra na koszulkach oraz z szali-

kami swoich drużyn. Co ma 
Zagłębie i Falubaz do Promie-
nia? Lubin trzyma z Zielo-
ną Górą, natomiast Promień 
ma zgodę z Miedzią Legnica, 
której kibice – delikatnie mó-
wiąc – nie przepadają za Za-
głębiem. 

– W wyniku agresji gru-
py około 50 pseudokibi-
ców uszkodzone zostały sa-
mochody sympatyków żar-
skiej drużyny oraz nieozna-

kowany radiowóz policji. 
Dwaj funkcjonariusze z ko-
mendy w Żarach, którzy bę-
dąc świadkami zajścia stara-
li się powstrzymać agresyw-
ny tłum, chroniąc życie za-
atakowanych osób i własne, 
zmuszeni byli oddać strzały 
ostrzegawcze z broni służbo-
wej – informuje rzecznik pra-
sowy KWP w Gorzowie Wiel-
kopolskim, podkomisarz Sła-
womir Konieczny. 

Policjanci aresztowali naj-
bardziej agresywnych męż-
czyzn. W ten sposób w ręce 
stróżów prawa wpadło pięciu 
mieszkańców powiatu zie-
lonogórskiego. Wszyscy za-
trzymani usłyszeli już zarzu-
ty dokonania czynnej napa-
ści na funkcjonariuszy z uży-
ciem niebezpiecznych narzę-
dzi, uszkodzenia mienia oraz 
udziału w zbiegowisku ma-
jącym na celu dokonanie za-

machu. Podejrzanym grozi do 
10 lat pozbawienia wolności. 
Reszcie pseudokibiców udało 
się uciec, jednak policja wciąż 
prowadzi ich poszukiwania. 

– Policja wraz z Prokuratu-
rą Rejonową w Żarach podej-
muje zdecydowane działania 
mające na celu ustalenie, za-
trzymanie i pociągnięcie do 
odpowiedzialności wszyst-
kich uczestników sobotnie-
go zajścia. Opisany przypa-

dek jest pierwszym tego typu 
zdarzeniem w regionie lubu-
skim, a jedynie konsekwent-
ne kroki służb mogą zapobiec 
podobnym incydentom – za-
pewnia rzecznik. 

O komentarz w sprawie 
poprosiliśmy zarząd Stowa-
rzyszenia Sympatyków Za-
głębia Lubin „Zagłębie Fana-
tyków”. Stowarzyszenie nie 
komentuje sprawy. 

MARCELINA FALKIEWICZ

 » Wyposażeni w maczety i pałki z dwóch stron drogi wybiegli z lasu, by zablokować samochody sympatyków Pro-
mienia Żary, jadących na mecz do Prochowic. Kibole mieli wyjątkowego pecha. Za ciągiem aut kibiców z Żar jechał 
nieoznakowany radiowóz. Policjantom udało się aresztować jak dotąd pięciu pseudokibiców. Łącznie było ich oko-
ło 50. Rzecznik policji z Gorzowa Wielkopolskiego Sławomir Konieczny nie ukrywa, że śledczy mają powody, by 
przypuszczać, że wśród agresorów znaleźli się także pseudokibice z Zagłębia Lubin. 
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Rower pod krzakami,
granaty na strychu
Granaty i amunicję z czasów II wojny 
światowej odkryli na strychu 26-letniego 
mieszkańca gminy lubińscy policjanci. 
Agresywny pasjonat militariów wpadł po 
tym, jak… z impetem wycinał przydrożne 
krzaki, rozrzucał je po jezdni, a na koniec 
ukrył pod nimi rower. Funkcjonariuszy 
powiadomili wystraszeni mieszkańcy. 
– Policjanci z wydziału prewencji lubiń-
skiej policji zostali wezwani na interwen-
cję do jednej z podlubińskich miejscowo-
ści. Z treści zgłoszenia wynikało, że mło-
dy agresywny mężczyzna nożem wycina 
roślinność oraz rozrzuca ją po drodze. 
Gdy funkcjonariusze przyjechali na miej-
sce, potwierdzili zgłoszenie. Jezdnia była 
pokryta roślinnością, a pod nią ukryty zo-
stał rower, co uniemożliwiało przejazd 
samochodom – relacjonuje rzecznik lu-
bińskiej policji aspirant sztabowy Jan Po-
ciecha. 
Gdy 26-latek zauważył patrol policji, 
schował się w swoim domu. Bardzo szyb-
ko okazało się, że agresywne zachowa-
nie mężczyzny na drodze było tylko 
przedsmakiem tego, co czekało na poli-
cjantów wewnątrz domu. W trakcie 
sprawdzania posesji, funkcjonariusze na-
trafili bowiem na granaty i amunicję 
z czasów II wojny światowej. 
– 26-letni mieszkaniec gminy Lubin zo-
stał zatrzymany i trafił do policyjnego 
aresztu. Arsenałem militarnym zajęli się 
natomiast saperzy. Teraz policjanci szcze-
gółowo wyjaśniają okoliczności całej 
sprawy oraz skąd i w jakim celu zatrzy-
many mężczyzna posiadał granaty oraz 
amunicję. Za jej posiadanie bez wymaga-
nego zezwolenia grozi kara do 8 lat po-
zbawienia wolności – dodaje Jan Pocie-
cha.   MAF

Odkryli narkotyki
Mogli wyprodukować około 400 porcji 
marihuany i 1500 porcji amfetaminy. 
Mogli, ale na ich trop w porę wpadli poli-
cjanci. Teraz 32- i 47-letni lubinianie 
przebywają w areszcie. Za posiadanie 
i prawdopodobny handel narkotykami 
grozi im więzienie. 
Mundurowi cały czas gromadzą informa-
cje na temat osób, które mają związek 
z przestępczością narkotykową. Tym ra-
zem ich podejrzenia okazały się słuszne. 
Pod koniec ubiegłego tygodnia zatrzy-
mali dwóch mężczyzn. 
– Policjanci zabezpieczyli susz roślinny, 
z którego można przygotować blisko 400 
porcji marihuany oraz amfetaminę, z któ-
rej podejrzani mogli przygotować ponad 
1500 porcji narkotyku – relacjonuje star-
szy sierżant Anna Szeliga z lubińskiej ko-
mendy. – Środki odurzające ukryli w swo-
ich mieszkaniach. Ponadto funkcjonariu-
sze podczas przeszukania ujawnili i za-
bezpieczyli wagę elektroniczną. Wszyst-
ko wskazuje na to, że zatrzymani mieli 
prawdopodobnie zamiar handlować nar-
kotykami – zaznacza. 
Sprawa jest w toku. Policjanci sprawdza-
ją m.in. to, skąd zatrzymani mężczyźni 
mieli środki odurzające, czy i na jaką ska-
lę zajmowali się ich rozprowadzaniem. 
Przypomnijmy, że za posiadanie narkoty-
ków grozi kara do trzech, a gdy przed-
miotem przestępstwa jest ich znaczna 
ilość, nawet do 10 lat pozbawienia wol-
ności. Jeżeli się okaże, że zatrzymani tak-
że handlowali nimi, wówczas może im 
grozić od ośmiu do dwunastu lat więzie-
nia.  MS

POD PARAGRAFEM

Przekroczył prędkość

Z zakazem jechał po ludzi
 36-letniego kierowcę 

autobusu z zakazem 
prowadzenia pojazdów 
zatrzymali 8 maja lubińscy 
policjanci. Szofer wpadł 
tylko dlatego, że na jednym 
z odcinków krajowej trójki 
przekroczył dozwoloną 
prędkość o ponad 20 km/h. 
Ważnych badań nie miał 
ponadto autobus, którym 
kierował lubinianin. 

– Przed godz. 15 na dro-
dze krajowej nr 3 policjan-
ci z wydziału ruchu drogo-
wego zatrzymali do kontro-
li kierowcę autobusu. Powo-
dem zatrzymania było prze-
kroczenie dozwolonej pręd-
kości o 22 km/h. Jak zawsze 
kontrolowany został popro-
szony o okazanie prawa jaz-
dy oraz dokumentów na pro-
wadzony pojazd. Mężczyzna 
rozpoczął poszukiwania do-
kumentu uprawniającego do 
kierowania autobusem, cały 
czas zapewniając funkcjona-
riuszy, że takowe posiada – re-

lacjonuje rzecznik lubińskiej 
policji, aspirant sztabowy Jan 
Pociecha. 

Funkcjonariusze urucho-
mili więc elektroniczny sys-
tem i okazało się, że 36-letni 
mieszkaniec Lubina ma zakaz 
prowadzenia pojazdów za jaz-
dę na podwójnym gazie. Naj-
wcześniej za kierownicę męż-
czyzna mógłby wsiąść dopie-
ro we wrześniu bieżącego ro-
ku. 

Podczas dalszej kontro-
li policjanci ustalili także, że 
autobus, którym kierował lu-
binianin, od miesiąca nie ma 
ważnych badań technicz-
nych. 

– Na szczęście kierowca 
dopiero jechał po pasażerów 
do Polkowic. Teraz za swoje 
czyny zatrzymany odpowie 
przed sądem. Za niestoso-
wanie się do prawomocne-
go orzeczenia sądu grozi ka-
ra do 3 lat pozbawienia wol-
ności – informuje Jan Pocie-
cha. 

MARCELINA FALKIEWICZ

Apelują o zachowanie zdrowego rozsądku i szczególnej ostrożności na drodze

Pijana dachowała 
 Była pijana i wsiadła za kółko. Jej 

jazda skończyła się szybko, a co 
gorsze, auto wylądowało na dachu 
– 21-latka z powiatu lubińskiego 
z piątku na sobotę (9 na 10 maja) 
spowodowała wypadek. Zdarzenie 
wyglądało bardzo groźnie, na 
szczęście kobiecie nic się nie stało. 

– Z ustaleń funkcjonariuszy wyni-
ka, że kobieta kierująca BMW była pi-
jana. Na prostym odcinku drogi stra-
ciła panowanie nad pojazdem, zjecha-
ła na pobocze, a następnie dachowa-
ła – relacjonuje starszy sierżant Anna 
Szeliga z lubińskiej komendy. 

Przeprowadzone przez policjan-
tów badanie trzeźwości wykazało, że 
21-latka była nietrzeźwa, miała 1,5 
promila alkoholu w organizmie. Te-
raz kobieta odpowie za kierowanie po-
jazdem w stanie nietrzeźwym, za co 
grożą jej dwa lata więzienia. Sąd zde-
cyduje także, na jak długo straci pra-
wo jazdy. 

– W związku z powtarzający-
mi się w ostatnim czasie przypad-
kami kierowania pojazdami pod 

wpływem alkoholu i ich tragiczny-
mi konsekwencjami, lubińscy poli-
cjanci apelują o zachowanie zdrowe-
go rozsądku i szczególnej ostrożno-
ści na drodze. Pamiętajmy, aby wy-
bierając się w podróż, zawsze być 
wypoczętym i trzeźwym. Należy 
również reagować w sytuacji, gdy 
widzimy osobę nietrzeźwą wsiadają-
cą za kierownicę samochodu lub na 
rower. Taką postawą możemy zapo-
biec tragedii i uratować ludzkie życie 
– przypomina policjantka. 

MARIOLA SAMOTICHA

Zdarzenie wyglądało bardzo groźnie, na szczę-
ście kobiecie nic się nie stało
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Czekają na opinię biegłego z zakresu pożarnictwa

O godz. 3.17 otrzy-
maliśmy zgłosze-
nie o pożarze po-

jazdu na parkingu strze-
żonym przy ul. Szpakowej. 
Na miejsce zostały wysła-
ne dwa zastępy strażaków 
– relacjonuje dyżurny ope-
racyjny lubińskiej straży 
pożarnej. 

Na miejscu oprócz stra-
żaków pojawili się tak-
że policjanci, którzy teraz 
wyjaśniają okoliczności 
zajścia. 

Jak udało nam się usta-
lić, auto już wcześniej 

wzbudziło zainteresowanie 
policji, która niejednokrot-
nie pojawiała się na parkin-
gu i oglądała pojazd. Noc-
ny pożar może być więc 
związany z gangsterski-
mi porachunkami. 

W wyniku pożaru spło-
nęło nie tylko wnętrze za-
parkowanego na dwu-
nastym miejscu audi A4. 
Pechowe dla właściciela 
BMW 5 okazało się kolej-
ne, trzynaste miejsce par-
kingowe, na którym za-
parkował swój pojazd. Na 
razie nie wiadomo jednak 

czy nadpalenie BMW było 
przypadkowe i czy na pew-
no nie jest związane z wal-

kami lubińskiego półświat-
ka. 

Tych wersji zdarzeń 
jak na razie nie potwier-
dza policja. Jak informu-
je ofi cer prasowy lubiń-
skiej komendy aspirant 
sztabowy Jan Pociecha, 

funkcjonariusze czekają 
na opinię biegłego z za-
kresu pożarnictwa, któ-
ry potwierdzi przypusz-
czenia śledczych, którzy 
pracowali na miejscu po-
żaru. 

MARCELINA FALKIEWICZ

Znów 
płoną
auta! 

 » Audi A4 i część BMW 5 spłonęło w nocy 8 maja 
na jednym z parkingów na Przylesiu. Przyczyny 
pożaru pojazdów badają lubińscy policjanci, jed-
nak nieoficjalnie mówi się o podpaleniu i gang-
sterskich porachunkach. 

W wyniku pożaru 
spłonęło nie tylko 

wnętrze 
zaparkowanego na 
dwunastym miejscu 
audi A4. Pechowe 

dla właściciela 
BMW 5 okazało się 
kolejne, trzynaste 

miejsce parkingowe
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 SPRZEDAŻ MIESZKANIA
 MIESZKANIE na osiedlu cieszącym się szczególnym 

zainteresowaniem mieszkańców Lubina – Ustro-
nie. I piętro/ IV. Pow. 64,10 m2. 3 pokoje, widna, 
niezależna kuchnia, łazienka, wc, balkon. Istnieje 
możliwość zaaranżowania kuchni w formie anek-
su kuchennego połączonego z salonem. Rozkła-
dowe. Stolarka okienna drewniana, podłogi: pa-
nele, ściany: gładzie, tynk ozdobny. CENA: 210 
000 zł. Tel. 691-16-17-77.

 LOKAL mieszkalny położony na III piętrze/IV, na 
Os. Ustronie. Pow. 64 m2, 3 pokoje, widna kuch-
nia, łazienka, wc. Balkon. Po generalnym remon-
cie (remont w ubiegłym roku). Wysokość czynsz: 
512 zł (w tym opłata za wodę oraz C.O). CENA: 
200 000 zł - do negocjacji. Tel. 695-666-133.

 POLECAMY !!! 0 % PROWIZJI OD KUPUJĄCEGO ! 
Mieszkanie, w którym można zamieszkać bez ko-
nieczności ponoszenia nakładów finansowych, 
związanych z pracami remontowymi. Remont zo-
stał przeprowadzony w 2013 r. (wymieniono in-
stalacje, armaturę sanitarną). Wyposażenie w ce-
nie (oprócz mebli z pokoju dziecięcego). Zadbane, 
estetycznie zaaranżowane wnętrze. Funkcjonalny 
rozkład pomieszczeń. Pow. 50,40 m2, pow. po-
koi: 18,4 m2, 12 m2, pow. kuchni: 10,2 m2, ła-
zienka: 3 m2. IX piętro. Os. Przylesie. CENA: 159 
000 zł. Tel. 695-666-133.

 BEZCZYNSZOWE, usytuowane w budynku wybudowa-
nym 2008 r. Miesięczne opłaty- 85 zł (opłata eks-
ploatacyjna, fundusz remontowy). Meble pozo-
stają na wyposażeniu. Pow. 38,81 m2. Widna, sa-
modzielna kuchnia 6 m2 (meble kuchenne w sta-
łej zabudowie), łazienka 3,3 m2, pokój dzienny 
13,7 m2 (wyjście na duży balkon), pokój o pow. 
6,8 m2. Pomieszczenie piwniczne 3,06 m2. 
Mieszkanie nie było użytkowane do tej pory. Os. 
Polne. II piętro. CENA: 192 000 zł - do negocjacji. 
Istnieje możliwość nabycia wraz z mieszkaniem 
garażu o pow. 20 m2, który znajduje się w bryle 
budynku za cenę 43 000 zł. Tel. 695-666-133.

 MIESZKANIE za 159 000 zł, cena obejmuje wypo-
sażenie. Pow. 50,6 m2. II piętro, budynek IV pię-
trowy. Budynek po termomodernizacji, w budynku 
wymieniono piony wodno - kanalizacyjne. Godne 

polecenia z uwagi na korzystne umiejscowienie, 
które zapewnia dogodny dostęp do dużych obiek-
tów handlowych tj. Tesco, Kaufland, Obi, Castora-
ma, w okolicy znajduje się również szkoła, przed-
szkole, przystanek komunikacji miejskiej. 3 
ustawne i niezależne pokoje, widna kuchnia, ła-
zienka, wc. Os. Przylesie.  Tel. 691-161-777.

 MIESZKANIE do remontu, ale dzięki dużej przestrze-
ni daje szereg możliwości aranżacyjnych. Pow. 69 
m2, 3 pokoje o pow. 18,28 m2, 11,43 m2, 10,82 
m2, widna, odrębna kuchnia 6,51 m2, łazienka 
5,30 m2. Powierzchnia mieszkania została po-
większona o dodatkowy przedpokój, doskonałym 
rozwiązaniem na zagospodarowanie wspomnia-
nego miejsca będzie szafa w stałej zabudowie. 
Rozkładowe. Idealna oferta dla osób poszukują-
cych dużego, funkcjonalnego mieszkania z poten-
cjałem. Piętro IX. Przylesie. CENA:152 000 zł – do 
negocjacji. CENA ZA M2: 2202 zł. Tel. 601-93-11-
70.

 POW. 57,33 m2, piętro: IV w budynku z windą. 
Przeznaczone do remontu – idealne dla osób, któ-
re marzą o wnętrzu dostosowanym do własnych 
potrzeb, upodobań czy gustu. Okna PCV, podłoga 
– panele w 3 pokojach i przedpokoju położono 
w ubiegłym roku. Pomieszczenie gosp. na półpię-
trze oraz piwnica. Widna, odrębna kuchnia, pokój 
dzienny z dużym balkonem, łazienka, wc oraz dwa 
pokoje. NOWA CENA: 169 000 zł. Tel. 691-16-17-
77.

 POKÓJ dzienny w oferowanym mieszkaniu to prze-
stronne, duże i ustawne pomieszczenie o pow. aż 
25,24 m2. Poczucie przestrzeni dodatkowo potę-
guje niestandardowa wysokość (3m). Z salonu 
prowadzi wyjście na duży balkon – na całej szero-
kości pokoju. Drugi pokój ma pow.12,5 m2, od-
rębna, widna kuchnia 11,35 m2, łazienka. Możli-
wość korzystania ze strychu. Piętro: II, w wyremon-
towanym II piętrowym budynku (kamienica). 
Ogrzewanie gazowe – piec II funkcyjny. Fundusz 
remontowy i zaliczka - 299 zł. CENTRUM. CENA: 
165 000 zł. Tel. 601-93-11-70.

 MIESZKANIE BEZCZYNSZOWE, przeznaczone do 
wykończenia. Stan surowy zamknięty lub stan de-
weloperski. Pow. 37,72 m2, salon z aneksem ku-

chennym o pow. 19,30 m2, pokój 9,34 m2, ła-
zienka 3,84 m2. Do dyspozycji również strych – 
bez dodatkowych kosztów. Termin wydania - do 
uzgodnienia. LUBIN. CENA ZA STAN SUROWY ZA-
MKNIĘTY: 3000 zł/m2 - 113 160 zł, STAN DEWE-
LOPERSKI: 3900 zł/m2 – 147 108 zł. Tel. 691-
161-777.

 MIESZKANIE BEZCZYNSZOWE, przeznaczone do 
wykończenia. Stan surowy zamknięty lub stan de-
weloperski. Pow. 51,73 m2, salon z aneksem ku-
chennym 14,20 m2, 2 pokoje o pow.: 10 m2, 
10,94 m2, łazienka 4,16 m2. Do dyspozycji rów-
nież strych – bez dodatkowych kosztów. CENA ZA 
STAN SUROWY ZAMKNIĘTY: 2970 zł/m2 – 153 
638 zł, STAN DEWELOPERSKI: 3890 zł/m2 – 201 
229 zł. LUBIN. Tel. 691-161-777.

 W MIESZKANIU zmieniono pierwotny rozkład po-
mieszczeń. Dzięki czemu pomieszczenia tj. salon 
i kuchnia zyskały na powierzchni. Pow. salonu to 
aż 20,58 m2, natomiast pow. kuchni 11,38 m2 
(widna z osobnym wejściem). Pokój dziecięcy 
o pow. 13,46 m2, pokój o pow. 8,85 m2, łazienka 
3,24 m2. Dobrze utrzymane – gotowe do wprowa-
dzenia. Pow. 62,3 m2. Piętro: IV/budynek z windą 
(X piętrowy). Stolarka okienna PCV, stolarka 
drzwiowa drewniana. CENA: 189 000 zł. Tel. 601-
93-11-70.

 PRZYSTANEK komunikacji miejskiej, liczne sklepy, 
market Biedronka, przedszkole, Urząd Miasta, 
Urząd Pracy, apteka, plac zabaw jak również tere-
ny zielone, które zachęcają do spacerów znajdują 
się w niedalekiej odległości od budynku, w którym 
znajduje się oferowane mieszkanie. Pow.37 m2, 
piętro: II/IV. Miejsce dla tych z Państwa, którzy ma-
ją własne pomysły na wykończenie i urządzenie 
wnętrza (do remontu). Łazienka nie wymaga na-
kładów finansowych. CENTRUM. NOWA CENA: 
110 000 zł. Istnieje możliwość wynajęcia miesz-
kania. Tel. 691-161-777.

 MIESZKANIE dla tych z Państwa, którzy cenią sobie 
wygodę wynikająca z życia w samym centrum. Co-
dzienny komfort życia zapewni swobodny dostęp 
do bogatej infrastruktury, w okolicy liczne punkty 
handlowo – usługowe, markety, ośrodek zdrowia, 
szkoła, przedszkole, plac zabaw. Położone w nie-
zwykle dogodnym miejscu pod względem komuni-
kacyjnym. Pow. 47 m2, 3 nieprzechodnie pokoje, 
oddzielna, widna kuchnia  6,5 m2, łazienka - po 
generalnym remoncie. Balkon. III piętro/IV. Okna 
PCV. NOWA CENA: 139 000 zł. Tel. 695-666-133.

 POW. 47,55 m2, 2 pokoje, kuchnia, łazienka. 
Zmieniony pierwotny rozkład pomieszczeń, usu-
nięto ścianę działową oddzielającą od siebie 
kuchnię i pokój. Efektem tych zmian jest otwarta 
przestrzeń, która daje nie tylko wrażenie prze-
strzenności, ale również więcej światła. Salon ma 
pow. 21,77 m2. Drugi pokój 16,45 m2 zyskał tak-
że na przestronności dzięki powiększeniu kosz-
tem balkonu. Parter/IV. Układ pomieszczeń - dwu-

stronny. Wymaga odświeżenia. Os. Zwycięstwa. 
CENA: 149 000 zł - w cenie wyposażenie ! Istnieje 
możliwość wynajęcia mieszkania. Tel. 601-93-11-
70.

 MIESZKANIE na I piętrze/IV. Stan techniczny pozwa-
la na możliwość natychmiastowego wprowadze-
nia się – zadbane, dobrze utrzymane. Pow. 36m2, 
2 pokoje, kuchnia, łazienka. Pokój dzienny to gwa-
rancja dobrze doświetlonego światłem natural-
nym pomieszczenia, na całej długości ściany znaj-
dują się okna (okna PCV). W drugim mniejszym 
pokoju jest wyjście na balkon (balkon typu loggia). 
Usytuowane z dala od głównych ulic, w niedalekiej 
odległości od szkoły, przedszkola, punktów han-
dlowych. Na wyposażeniu: szafa w mniejszym po-
koju, meble kuchenne. Os. Staszica. NOWA CENA: 
119 000 zł. Tel. 691-161-777.

 0 % PROWIZJI OD KUPUJĄCEGO ! Doskonała in-
westycja pod wynajem z uwagi na niskie koszty 
eksploatacji i utrzymania, obecnie miesięczny 
czynsz wynosi 260 zł (woda, C.O.). Z okien miesz-
kania rozpościera się widok na panoramę miasta 
- NIE W OKNA SĄSIADÓW ! Zmieniony pierwotny 
rozkład. Kuchnia nie jest już ciemnym, przytłacza-
jącym pomieszczeniem, dzięki wyburzeniu ściany 
powstał aneks kuchenny połączony z pokojem 
dziennym. W łazience i kuchni zamontowano elek-
tryczny przepływowy podgrzewacz wody. Pow. 
26,77 m2. 2 pokoje. Piętro: IX (budynek XI piętro-
wy). CENA: 85 000 zł - DO NEGOCJACJI ! Tel. 695-
666-133.

 MIESZKANIE, które charakteryzuje przede wszyst-
kim duża powierzchnia. Bezczynszowe, duże, wy-
godne, dające poczucie przestrzeni, położone na 
I piętrze wolnostojącego budynku. Stan wykończe-
nia: surowy zamknięty. Pow. mieszkalna (ok. 80 
m2) jest na tyle duża, iż można wyodrębnić 3 po-
koje. Stolarka okienna PCV, ogrzewanie gazowe. 
NOWA CENA: 193 000 zł (do negocjacji). Os. 
Ustronie. SZCZEGÓŁOWE INFORMACJE, RZUTY 
DOSTĘPNE W NASZYM BIURZE – ZAPRASZAMY ! 
Tel. 691-16-17-77.

 MIESZKANIE w Polkowicach. Pow. 44 m2 (pow. po-
większona o balkon). 2 pokoje, łazienka 4m2, 
widna kuchnia. Miejsce dla tych z Państwa, którzy 
mają własne pomysły na wykończenie i urządze-
nie wnętrza (wymaga remontu). Stolarka okienna 
jest wymieniona (okna PCV). Kuchnia obecnie jest 
odrębnym pomieszczeniem (4,5 m2), jednak 
można ją zaaranżować w formie aneksu kuchen-
nego poprzez połączenie z salonem. III piętro/IV. 
CENA: 150 000 zł. Tel. 695-666-133.

 MIESZKANIE w RUDNEJ. Pow. 84,13 m2, II poziomy, 
brak opłat z tytułu czynszu, własny garaż, po-
mieszczenia gospodarcze, udział w działce. Zaj-
muje II ostatnie kondygnacje czterorodzinnego 
budynku (I piętro + poddasze). I kondygnacja: 3 
pokoje (26 m2, 8,32 m2, 10,65 m2), aneks ku-
chenny, łazienka, poddasze jest jednoprzestrzen-

ne. Przeznaczone do własnej aranżacji - wymaga 
remontu, warto jednak dodać, że nie będziecie 
Państwo ponosić kosztów związanych z wymianą 
instalacji (nowa instalacja elektryczna, wodno – 
kanalizacyjną). Stolarka okienna przeznaczona 
jest do wymiany. Wolnostojąca, poniemiecka ka-
mienica. CENA: 97 000 zł. Tel. 601-93-11-70.

 3 POKOJE o pow. 10,70 m2, 18,50 m2, 10,50 m2, 
3 przedpokoje, łazienka, oddzielne wc. Balkon na 
całej szerokości salonu, z okien widoczna panora-
ma miasta i okolic Lubina. Rozkładowe. Kuchnia 
to także odrębne pomieszczenie, jej wyposażenie 
pozostaje do dyspozycji nowych mieszkańców, jak 
również wyposażenie w łazience łącznie z pralką 
a także kanapa i meble, które znajdują się 
w dwóch pokojach. Pow. mieszkania została po-
większona o dodatkowy przedpokój. Czyste i za-
dbane. Podłoga: deski drewniane. Piętro: IX (dwie 
windy). Os. Przylesie. Pow. 68 m2. NOWA CENA: 
180 000 zł - do negocjacji. Tel. 695-666-133.

 CENA za m2 Naszej nowej oferty to 3092 zł/ m2. 
Pow.44,30 m2, 2 pokoje, kuchnia, łazienka. Sa-
lon to pomieszczenie, w którym na całej długości 
ściany znajdują się okna. W drugim mniejszym po-
koju jest wyjście na balkon. Niska kondygnacja- 
parter. Budynek po termomodernizacji. W nieda-
lekiej odległości od budynku znajduje się: przysta-
nek komunikacji miejskiej – 50 m, sklep – 50 m, 
szkoła – 150 m, a także przedszkole. Miejsca par-
kingowe przed budynkiem. CENA: 137 000 zł. Os. 
Staszica. Tel. 601-93-11-70.

 MIESZKANIE bezczynszowe. Usytuowane w ponie-
mieckim budynku, na II kondygnacjach, dwupo-
ziomowe (I piętro + poddasze użytkowe). Wygod-
ne, o dużej pow. 100 m2. 3 pokoje o pow.: 17 m2, 
15 m2, 11 m2, widna łazienka z 7 m2, kuchnia 
z częścią jadalną o pow. 19 m2. W mieszkaniu 
przeprowadzono generalny remont, wymieniono 
wszystkie instalacje. Okna PCV. Kuchnia i jeden 
z pokoi wymagają drobnych prac wykończenio-
wych (obecny właściciel przewiduje możliwość ich 
wykonania). Ogrzewanie: gazowe własne (piec II 
funkcyjny). RUDNA. CENA: 249 000 zł. Tel. 601-
93-11-70.

 MIESZKANIE o pow. 54,15 m2 – 158 000 zł, cena 
za m2 2917 zł ! Położone na I piętrze/IV, oś. Świer-
czewskiego. Miejsce o doskonale rozwiniętej in-
frastrukturze, gwarantuje dostęp do dużych 
obiektów handlowych tj. GALERIA CUPRUM ARE-
NA, hipermarket TESCO, licznych punktów han-
dlowo-usługowych, w okolicy również: szkoła, ba-
sen, przedszkole. Widna, samodzielna kuchnia, 
łazienka, przestronny salon z wyjściem na balkon, 
dwa pozostałe pokoje także bardzo dogodnie roz-
planowane, ustawne. Rozkładowe, dwustronne. 
Do remontu. Okna PCV. Tel. 601-93-11-70.

 MIESZKANIE bezczynszowe, miesięczne opłaty wy-
noszą 150 zł – fundusz remontowy. Duże, wygod-
ne, dające poczucie przestrzeni, które dodatkowo 

potęguje niestandardowa wysokość pomieszczeń 
(3,20 m2). Wykończone w dobrym standardzie, 
z wyczuciem, atrakcyjnie zaaranżowane, po kapi-
talnym remoncie w 2010 roku. 4 pokoje, kuchnia, 
łazienka. Do dyspozycji: strych, piwnica. Działka: 
4,46 m2. Pow. 91,81 m2. Piętro: I (kamienica). 
Okolice CENTRUM. NOWA CENA: 290 000 zł. Tel. 
601-93-11-70.

 DOSKONAŁE miejsce dla rodziny z dziećmi. Szkoła, 
przedszkole, plac zabaw, boiska –znajdują się 
w bliskim otoczeniu budynku. Położenie nierucho-
mości zapewnia również dostęp do takich instytu-
cji jak: URZĄD MIASTA, URZĄD PRACY czy też STA-
ROSTWA POWIATOWEGO. 2 pokoje, samodzielna 
kuchnia, którą można zaaranżować w formie 
aneksu kuchennego połączonego z salonem, ła-
zienka z wc. Do własnej aranżacji. PIĘTRO: IV/ bu-
dynek z windą. CENTRUM. NOWA CENA: 123 000 
zł. Tel. 601-93-11-70.

 MIESZKANIE w gminie Ścinawa, w odległości 7 km 
od ŚCINAWY. Pow. 70 m2, 4 pokoje, łazienka, toa-
leta, widna, ustawna kuchnia, duży balkon. Garaż 
(18m2), piwnica (7,8m2). STAN TECHNICZNY: no-
we sanitariaty, nowe drzwi zewnętrzne (antywła-
maniowe), nowa instalacja elektryczna (miedzia-
na), okna częściowo PCV (dwa okna przeznaczo-
ne do wymiany). PIĘTRO: II/II. ZABORÓW. Istnieje 
możliwość zamiany na mieszkanie w LUBINIE. CE-
NA: 130 000 zł – do negocjacji. Tel. 691-16-17-77.

 3 POKOJE, łazienka, kuchnia. Pokój dzienny jest 
ustawnym pomieszczeniem, pozostałe dwa poko-
je mogą zostać zaaranżowane na gabinet, sypial-
nie, czy też pokój dla dzieci. Jeden z pokoi został 
powiększony kosztem loggi. Zdecydowanym walo-
rem jest wysokość czynszu – 350 zł. II piętro, okna 
PCV, drzwi zewnętrzne antywłamaniowe, podłogi: 
parkiet, panele. Pow. 50 m2. CENA: 142 000 zł. 
Cena za m2 - 2840 ZŁ. CENTRUM. Tel. 601-93-
11-70.

 Z OKIEN mieszkania rozpościera się widok na pa-
noramę miasta, tereny zielone – NIE W OKNA SĄ-
SIADÓW ! X piętro. Ocieplony budynek, nowa win-
da. Stan techniczny nie budzi żadnych zastrzeżeń. 
Remont został przeprowadzony w 2012 roku. 
Pow. 35,9 m2. Meble w kuchni pozostają na wy-
posażeniu. Kuchnie zaaranżowano w formie 
otwartego na pokój dzienny pomieszczenia. 2 po-
koje - doskonale doświetlone. Balkon. Os. Polne. 
NOWA CENA: 119 900 zł. Tel. 601-93-11-70.

ZAPRASZAMY DO NASZEGO BIURA 
W CELU UZYSKANIA SZCZEGÓŁOWYCH 

INFORMACJI O OFERTACH – ul. Marii 
Skłodowskiej – Curie 7 (budynek po 

TPSA)
tel. 76 749 98 88

WIĘCEJ OFERT NA NASZEJ STRONIE 
www.bax.com.pl   
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Czerwone wozy wypeł-
niły boczną część błoni, 
gdzie mundurowi roz-

kładali swoje namioty i sprzęt 
od samego rana. Z okazji dnia 
świętego Flo-
r iana , 
p a -

trona strażaków,  mieszkań-
cy Lubina mieli okazję prze-
konać się  na czym polega ich 
praca, jakie są ich zadania, 
sprzęt i obowiązki. 

Najpierw lubinianie 
obejrzeli jak stra-

żacy przy uży-
ciu specja-

listycz-
nego 

sprzętu hydraulicznego po-
rozcinali samochód, co czę-
sto robią przy poważnych wy-
padkach. Następnie miesz-
kańcy zgromadzeni na bło-
niach byli świadkami gasze-
nia spektakularnego pożaru 
samochodu. By ugasić pojazd, 
mundurowi używali specjal-
nie skondensowanej piany, 
która – jak się później okazało 
– sprawiła niemałą frajdę naj-
młodszej części widowni. 

Dzieci beztrosko wskaki-
wały w morze piany, tarzając 
się w niej przez kilkadziesiąt 
minut. Przez cały czas trwa-
nia festynu najmłodsi lubi-
nianie mogli także oddać się 
szaleństwu na dmuchanych 
zjeżdżalniach, a nawet zje-
chać na linie ze strażackiego 
podnośnika. 

– Będąc małym chłop-
cem marzyłem o tym, by zo-

stać policjantem, jednak ży-
cie potoczyło się tak, że zosta-
łem strażakiem. Dziś wiem, 
że nawet gdybym mógł cof-
nąć czas, nie wybrałbym in-
nego zawodu. Jestem dumny 
z tego, że noszę mundur. Cie-
szy mnie także fakt, że mój 
syn idzie w moje ślady. W stra-
ży pracował także mój brat – 
opowiada Jacek Ruszlewicz, 
prezes Ochotniczej Straży Po-
żarnej w Zaborowie, który 
wspólnie z kolegami po fachu 
pojawił się na błoniach, by 
zaprezentować wóz strażacki 
tamtejszej jednostki. 

Jak się okazuje, zamiłowa-
nie do munduru od najmłod-
szych lat wykazywał także 
starosta lubiński Adam Myr-
da. 

– Nie myślałem co prawda 
o służbie w straży pożarnej, 
wojsku czy policji, natomiast 

Festyn rodzinny na błoniach

Morze piany, 
ogień i strażacy

 » Wielu małych chłopców marzy, by w przyszło-
ści zostać strażakiem. Część z nich miała okazję 
choć przez chwilę spełnić to marzenie, zasiada-
jąc za kierownicą wielkich czerwonych wozów 
z sygnalizacją na dachu. Lubińscy strażacy 
z okazji swojego święta postanowili pokazać 
mieszkańcom naszego miasta spektakularne 
akcje gaszenia płonących wozów oraz przebieg 
działań ratowniczych. 

OFERUJEMY PAŃSTWU PROFESJONALNE I KOMPLEKSOWE USŁUGI 

POŚREDNICTWA W OBROCIE NIERUCHOMOŚCIAMI
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Festyn rodzinny na błoniach
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zostałem górnikiem i myślę, 
że są to pokrewne zawody, bo 
mundurowe. Jestem dumny 
z tego, że jestem górnikiem, 
aczkolwiek szanuję i cenię so-
bie strażaków. To jest wyjąt-
kowy zawód. Myślę, że wszy-
scy doceniają to, co robią stra-
żacy, bo przecież walczą o na-
sze życie i nasz dobrobyt – mó-
wi starosta Adam Myrda. 

Na festynie pojawił się tak-
że Stanisław Rakoczy, podse-
kretarz stanu w MSW, który 
z pożarnictwem związany jest 
od 15. roku życia. 

– Ja spełniłem to marzenie 
o byciu strażakiem, wstępując 
do harcerskiej drużyny pożar-
niczej, jaka wtedy funkcjono-
wała. Zaczęło się od zabawy, 
następnie przeistoczyło się 
w poważną służbę w Ochot-
niczej Straży Pożarnej, która 
trwa 40 lat. Teraz przyszło mi 
nadzorować państwową straż 
pożarną i krajowy system ra-
towniczo-gaśniczy – wyja-
śnia minister i – jak zapewnia 
– polska straż pożarna jest naj-
lepsza na świecie. 

Według wiceminister go-
spodarki, Ilony Antoniszyn-
-Klik, służba w straży po-
żarnej to nie tylko zawód, 
ale przede wszystkim misja, 
głównie na rzecz swojej spo-
łeczności. 

– Wszystkich młodych lu-

dzi posądza się o to, że są nie-
zaangażowani, że widzą tyl-
ko gry i komputer, a nie widzą 
społeczności. Straż pożarna 
doskonale pokazuje, że tam 
jest przede wszystkim mło-
dzież, która jest prowadzona 
przez starszych i dzięki temu 
działa na rzecz swojego oto-
czenia. Młodzieży trzeba bo-
wiem dać odpowiednie ramy, 
a ona naprawdę będzie działa-
ła dla nas wszystkich i dla na-
szego społeczeństwa – twier-
dzi wiceminister Ilona Anto-
niszyn-Klik. 

MARCELINA FALKIEWICZ

Więcej zdjęć na  

Ilona Antoniszyn-Klik

W festynie wzięli udział  m.in. 
Stanisław Rakoczy, podsekretarz 
stanu w MSW (z lewej) oraz staro-
sta lubiński Adam Myrda 
(z prawej) 



www.lubin.pl15 maja 201410 REKLAMA



www.lubin.pl 15 maja 2014 11REKLAMA

POWIATOWY URZĄD PRACY
CENTRUM AKTYWIZACJI ZAWODOWEJ

 ul. Jana Kilińskiego 12b, 59-300 Lubin,   tel. (076) 746-14-01, fax 746-14-00, 
e-mail wrln@praca.gov.pl      Http://pup.lubin.sisco.info 

Pokazujemy różnice

Umowa o pracę a umowa cywilnoprawna
Jednym ze sposobów nawiązywania stosunku pracy jest 

zawarcie umowy o pracę. Oprócz zawarcia umowy w ten 
sposób, strony mogą skorzystać z innych form zatrudnie-
nia, opartych na przepisach Kodeksu cywilnego. Przedsię-
biorcy, którym  zależy na wykonaniu określonych zadań lub 
czynności, często zawierają z osobami umowy o świadcze-
nie usług na podstawie umowy zlecenie lub o dzieło.

Należy pamiętać, że ani umowa zlecenie, ani umowa o dzie-
ło nie są umowami o pracę i nie możemy tutaj mówić o zatrud-
nieniu czy stosunku pracy. 

Umowy, do których stosuje się przepisy o zleceniu i umo-
wy o dzieło, różnią się od siebie zasadniczo przedmiotem zobo-
wiązania stron. Umowa, do której stosuje się przepisy o zlece-
niu zawiera zobowiązanie do starannego wykonania określo-
nych czynności, natomiast umowa o dzieło obejmuje zobowią-
zanie do osiągnięcia określonego rezultatu.

I. Umowa o pracę jest najczęściej spotykaną w praktyce 
podstawą świadczenia pracy. Jest ona czynnością prawną, 
która wyraża zgodny zamiar stron (pracodawcy i pracownika) 
nawiązania stosunku pracy oraz wykonywania obowiązków 
określonych w tej umowie i wynikających z przepisów Kodek-
su pracy. Zawarcie umowy o pracę jest wymagane, jeżeli praca 
wymaga ścisłego podporządkowania poleceniom pracodaw-
cy co do miejsca, czasu i sposobu jej wykonania. Co do zasa-
dy umowa o pracę powinna być zawierana w formie pisemnej. 

Cechami charakterystycznymi stosunku pracy są przede 
wszystkim:

- osobiste wykonywanie pracy;
- wykonanie pracy pod kierunkiem pracodawcy;
- odpłatny charakter pracy;
- ciągły charakter pracy;
II. Umowa zlecenie obok umowy o pracę jest najczęstszą 

formą zatrudniania pracowników. To umowa cywilnoprawna, 
która ma swoje uregulowania w Kodeksie Cywilnym. Przed-

miotem tej umowy jest wykonanie odpłatnie bądź nieodpłat-
nie określonej czynności prawnej przez zleceniobiorcę na rzecz 
zleceniodawcy. Stronami mogą być osoby fizyczne lub prawne, 
posiadające zdolność do czynności prawnych. Przedmiotem 
umowy zlecenia jest zasadniczo dokonanie przez przyjmują-
cego zlecenie określonej czynności prawnej na rzecz dającego 
zlecenie. Jest umową starannego działania co oznacza, że wy-
konawca jest rozliczany przede wszystkim ze sposobu, w jaki 
wykonuje zlecenie, skrupulatności, odpowiedniego podejścia, 
terminowości.  Czas trwania takiej umowy jest wyznaczany nie 
przez datę oddania dzieła, lecz poprzez wskazanie okresu cza-
su, na jaki zawarto umowę, np. na okres trzech miesięcy. Zle-
ceniobiorca otrzymuje więc wynagrodzenie za staranne wyko-
nanie umówionej pracy. 

Przykładowe prace wymagające zawarcia umowy zlece-
nia: opieka nad dzieckiem, regularne sprzątanie, koszenie traw-
nika, roznoszenie ulotek, ochrona, rozwożenie pizzy, bieżące 
naprawy itp.

III. Umowa o dzieło to umowa efektu, co oznacza, że naj-
ważniejszy jest rezultat pracy wykonywanej w związku z umo-
wą. Przedmiotem umowy o dzieło jest wykonanie przez przyj-
mującego zamówienie (wykonawcę dzieła) oznaczonego 
dzieła odpowiadającego osobistym potrzebom zamawiające-
go (osoby zlecającej wykonanie dzieła). Co za tym idzie, umo-
wę o dzieło zawiera się, jeśli efekt pracy da się nazwać i opisać. 
Według ogólnej zasady, umowa o dzieło nie nakazuje wyko-
nawcy samodzielnego wykonania dzieła. To znaczy,  że wyko-
nawca może skorzystać z pomocy osób trzecich. Za wykona-
ne dzieło osoba je wykonująca musi otrzymać finansowe wy-
nagrodzenie. 

Przykładowe prace wymagające zawarcia umowy o dzieło: 
stworzenie wizytówki, strony internetowej firmy, projektu do-
mu, wykonanie tłumaczenia, mebli na zamówienie itp.

 PUP Lubin
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Powiatowe
POWIAT

Kwiaty dla 
bohaterów
  W rocznicę zakończenia II wojny światowej

Powiat sprzedał 
dom dziecka
  W budynku będzie teraz opieka nad oso-

bami w podeszłym wieku, przewlekle 
chorymi i niepełnosprawnymi
Przez wiele lat służył dzie-

ciom, teraz będą z niego ko-
rzystać starsi, ciężko chorzy 
i niepełnosprawni. Lubiń-
skie starostwo sprzedało bu-
dynek, w którym przez la-
ta funkcjonował ścinawski 
dom dziecka. Kupiła go lu-
bińska Fundacja Przystań. 
W przyszłym roku chce tam 
uruchomić całodobowy 
ośrodek dla chorych. Ale do 
tego jeszcze długa droga. 

Jak informuje Ewa Le-
gienc, kierownik biura za-
rządu powiatu lubińskiego, 
nieruchomość w Ścinawie 
sprzedano w drodze przetar-
gu. Za pierwszym razem, jesz-
cze w ubiegłym roku, nie było 
chętnych. Tym razem warun-
ki spełniła wła-
śnie Fundacja 
Przystań. Osta-
tecznie budy-
nek sprzedano 
za ponad 1,5 
mln zł. 

Siedzibę do-
mu dziecka 
fundacja przej-
mie na począt-
ku czerwca, 
kiedy podpi-
sana zostanie 
umowa nota-
rialna ze staro-
stwem. I jak zapowiada sze-
fowa fundacji Dorota Giżew-
ska, od razu ruszy tam gene-
ralny remont. 

– Chcemy tak przebudo-
wać budynek, by móc uru-
chomić w nim dzienną i ca-
łodobową opiekę dla osób 
w podeszłym wieku, przewle-
kle chorych i niepełnospraw-
nych oraz działalność leczni-
czą – wyjaśnia Giżewska. – 
Dodatkowo osoby niepełno-
sprawne będą mogły uczest-
niczyć w rehabilitacji zawo-

dowej i społecznej. Utworze-
nie takiej placówki w naszym 
regionie to bardzo dobra ofer-
ta dla mieszkańców, poszerza-
jąca dostęp do usług opiekuń-
czych, pielęgnacyjnych, re-
habilitacyjnych i leczniczych. 
Powstaną też nowe miejsca 
pracy – zaznacza. 

Swoją działalność placów-
ka ma rozpocząć od stycznia 
2015 roku. Do tego czasu za-
rząd fundacji chce też porozu-
mieć się z Narodowym Fun-
duszem Zdrowia, by usługi 
mogły być świadczone także 
w ramach kontraktu z NFZ. 

Dodajmy, że fundacja dzia-
ła od października ubiegłego 
roku. Na swoją działalność, 
a teraz przede wszystkim re-
mont ośrodka, zbiera daro-

wizny w for-
mie rzeczo-
wej i finan-
sowej. – Każ-
da pozyskana 
złotówka jest 
dla nas cenna. 
Całość docho-
dów pozyski-
wanych przez 
fundację jest 
przeznaczana 
wyłącznie na 
działalność 
statutową – 
zaznacza pre-

zes Giżewska. – Zarząd i rada 
fundacji pracują społecznie – 
dodaje. 

Każdy, kto chciałby po-
móc, może przekazać na kon-
to fundacji dowolną sumę: 
PKO Bank Polski Oddział 
1 w Lubinie - 58 1020 3017 
0000 2002 0323 5744. 

Fundacja na razie nie ma 
jeszcze swojej strony inter-
netowej. Kontaktować moż-
na się z nią poprzez adres ma-
ilowy: fundacja_przystan@
wp.pl.  MARIOLA SAMOTICHA
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Nieruchomość 
w Ścinawie sprzedano 

w przetargu. Za 
pierwszym razem, 

jeszcze w ubiegłym 
roku, nie było 

chętnych. 
Tym razem warunki 
spełniła Fundacja 

Przystań
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8 maja obchodziliśmy 
Dzień Zwycięstwa. 
69 lat temu ogłoszono 

koniec II wojny światowej. 
Z tej okazji przedstawicie-
le władz powiatu lubińskie-
go, kombatantów, a także 
szkół złożyli kwiaty pod ta-
blicą przy ul. Pruzi. W tym 
miejscu wartę honorową 
pełniła młodzież reprezen-
tująca Związek Harcerstwa 
Polskiego. 

– Dzisiaj obchodzimy 
69. rocznicę zakończenia 

d z i a -
łań mi-
litarnych w Europie i wła-
śnie z tej okazji spotkali-
śmy się tutaj, aby uczcić 
pamięć o wszystkich tych 
Polakach, którzy walczyli 
o wolną ojczyznę. Naszym 
obowiązkiem jest także 
pamiętać o tych, którzy za 
wolną Polskę oddali życie 
na frontach II wojny świa-
towej. Według różnych sta-
tystyk podczas działań wo-
jennych zginęło od 50 do 

78 milionów ludzi, ale to 
dzięki odwadze i nieustę-
pliwości naszych ojców, 
dziadów, którzy walczyli 
na frontach, możemy dzi-
siaj cieszyć się wolną Polską 
i za to należy im się podzię-
kowanie – mówi przewod-
niczący rady powiatu Kry-
stian Kosztyła. 

II wojna światowa była 
największym konfliktem 
w historii. Odebrała ży-

cie milionom ludzi. Wśród 
nich znalazło się ponad 
sześć milionów Polaków. 

– My, jako weterani w tej 
chwili życzymy sobie jed-
nego. Nie ma powrotu do 
tego co było w 1939 i 1945 
roku. To była dla nas jedy-
na klęska, ludzie zginęli, ale 
zginęli za nas. Dzięki tym 
wszystkim dzisiaj możemy 
tu stanąć przed pomnika-
mi, oddać ostatni hołd. Ja-
ko weterani II wojny świa-
towej mamy jedno na ce-
lu, żeby dzisiejsza młodzież 
nigdy w życiu nie zazna-
ła tego, co my zaznaliśmy 
w II wojnie światowej. Zgi-
nęli nasi koledzy, nasze kole-
żanki, zginęli ludzie w wie-
ku niektórych osób, które 
stoją tu przede mną, mie-
li po 16-17 lat, zostawia-
li wszystko, ale szli w szere-
gach, żeby wyzwolić ojczy-
znę – mówi prezes Związku 
Kombatantów Rzeczpospo-
litej i Byłych Więźniów Poli-
tycznych Tadeusz Czyżow-
ski. 

Po uroczystości pod po-
mnikiem przedstawiciele 
kombatantów udali się tak-
że na cmentarz wojenny 
żołnierzy radzieckich oraz 
pod pomnik pamięci sybi-
raków.  

 MAGDALENA ŚLIWA

Przewodniczący 
rady powiatu lu-
bińskiego Kry-
stian Kosztyła 
(trzeci z lewej) 
z kombatantami
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Kaplica w lubińskim 
szpitalu od ubiegłego 
tygodnia ofi cjalnie no-

si imię św. Jana Pawła II. Jej 
budowa trwała aż 16 lat! – 
Przyznam, że miałem mo-
menty zwątpienia, ale mobi-
lizowało mnie to, że tyle ludzi 
nam zaufało i pomagało. Nie 
mogliśmy więc zrezygnować 
– wyznaje Jan Zimroz, inicja-
tor budowy. 

– Po wielu latach wędrów-
ki osiągnęliśmy cel. Nastąpi-
ło uroczyste błogosławień-
stwo i nadanie naszej kapli-
cy szpitalnej imienia święte-
go Jana Pawła II – podkreśla 
prezes RCZ Rafał Koronkie-
wicz. – Mamy już miejsce, 
gdzie każdy z nas może spo-
tkać się osobiście z Bogiem. 
Poprosić o łaskę, podzięko-
wać bądź tylko trwać. Wie-
rzymy, że pobłogosławienie 
naszej kaplicy szpitalnej da 
nowy impuls do odnowy na-
szego życia religijnego do do-
strzeżenia w każdym czło-
wieku Chrystusa – dodaje. 

Wszystko zaczęło się 
w 1998 roku. Wcześniej za 
kapliczkę w szpitalu służyło 
niewielkie pomieszczenie. – 
Znajdowało się tutaj w po-
bliżu – mówi Jan Zimroz, 
wskazując miejsce w okoli-
cach obecnej kaplicy. – Wła-
ściwie tamto miejsce nie za-

sługiwało, żeby służyć za ka-
plicę – dodaje. 

Wtedy Zimroz był rad-
nym powiatowym. W spra-
wę zaangażował Stowarzy-
szenie Teraz Lubin. Napisa-
no petycję do dyrekcji szpita-
la, a potem powstał Społecz-
ny Komitet Budowy Kaplicy 
Szpitala Jana Jonstona. 

Pieniądze na budowę 
kaplicy zbierano w lubiń-
skich i polkowickich para-
fi ach. Z tego oraz ze składek 
członków komitetu i daro-
wizn wykonano fundamen-
ty, konstrukcję budynku, po-
krycie dachowe oraz ocieple-
nie z tynkiem zewnętrznym. 
Kosztowało to oko-
ło 280 tysięcy zło-
tych. 

Jednak do 
końca inwe-
stycji by-
ło jeszcze 
daleko. 
D z i ę -
ki ko-
lejnym 
darowi-
z n o m 
prace bu-
d o w l a -
ne zostały 
zakończone 
w 2009 roku. 
– Niestety róż-
ne problemy tech-

niczne spowodowa-
ły znaczne opóźnie-
nie prac wykończe-
niowych, głównie 
nieszczelność da-
chu. Prace te jednak 
zostały zrealizowane 

w latach 2010-2013 – 
mówi Paweł Niewod-

niczański z Teraz Lu-
bin, który również był za-

angażowany w budowę ka-
plicy. – Motorem wszelkich 

działań był Jan Zimroz, któ-
ry przewodniczył Społeczne-
mu Komitetowi Budowy Ka-
plicy. Mimo wielu przeszkód, 
to dzięki niemu udało się zre-
alizować to wyjątkowe, cał-
kowicie społeczne przedsię-
wzięcie – dodaje. 

Pacjenci lubińskiego szpi-
tala przy ulicy Bema oraz ich 
rodziny już od jakiegoś czasu 
mogą korzystać z nowej ka-
plicy. Jest otwarta całą dobę. 

A msze święte odbywają się 
tutaj w czwartki o godzinie 
16.30 oraz w niedziele o go-
dzinie 11.45. 

Z nadaniem imienia cze-
kano jednak na odpowied-
niego patrona. Od ubiegłego 
tygodnia jest nim św. Jan Pa-
weł II. Uroczystości nadania 
imienia przewodniczył bi-
skup Stefan Cichy. 

MARTA CZACHÓRSKA

Wiadomości Powiatowe

POWIAT

PUP zorganizował Targi Pracy 
  Chcą pracować w wojsku i w CCC

Najdłuższa kolejka usta-
wiła się przed stoiskiem 
CCC. To jeden z większych 
pracodawców, którzy wzię-
li udział w piątkowych Tar-
gach Pracy. Duże zaintereso-

wanie wzbudzali też żołnie-
rze oraz policja. Oprócz nich 
swoje oferty prezentowało 
ponad 30 pracodawców. 

– Zgłosiło się 36 praco-
dawców, ale czterech nie do-

jechało. Mamy też 15 insty-
tucji związanych z rynkiem 
pracy – mówi dyrektor Po-
wiatowego Urzędu Pracy 
w Lubinie Wioletta Jagiel-
ska. – Najwięcej ofert mają 

jednostka wojskowa z Mię-
dzyrzecza oraz CCC. Du-
żo jest też ofert dotyczących 
pracy operatora urządzeń 
produkcyjnych, w handlu, 
gastronomii – dodaje. 

Spory tłumek zgromadził 
się przed stoiskiem CCC. Lu-
dzie pytali, wypełniali an-
kiety, zostawiali numery te-
lefonów. – Zainteresowanie 
jest spore – przyznaje Mo-
nika Giegiel, HR manager 
CCC. – W związku z bar-
dzo dynamiczną ekspansją 
zagraniczną, szukamy osób 
znających język angielski al-
bo niemiecki. Jesteśmy już 
w 14 krajach, zatrudniamy 
7 tysięcy osób, mamy ponad 
700 sklepów. W tej chwili 
w regionie Lubin, Głogów, 
Legnica, Polkowice potrze-
bujemy ponad 20 osób. 
W całej Polsce zaś szukamy 
około 60 pracowników – do-
daje. – Zatrudniamy też oso-
by niepełnosprawne. Obec-

nie w całej Polsce mamy 29 
miejsc pracy dla niepełno-
sprawnych. 

Dużo propozycji pracy 
miała też jednostka wojsko-
wa z Międzyrzecza. – W tej 
chwili potrzebujemy 300 
nowych żołnierzy na róż-
nych stanowiskach, strzel-
ców, kierowców czy spe-
cjalistycznych jak radiote-
lefoniści – mówi porucz-
nik Krzysztof Kempa, przy-
znając, że zainteresowanie 
służbą w wojsku jest spore. 
Przy jego stoisku zatrzymu-
ją się nie tylko mężczyźni, 
ale również kobiety. – Panie 
też pytają o pracę. Obecnie 
w jednostce mamy już 150 
kobiet – dodaje. 

To ósme Targi Pracy or-
ganizowane przez lubiń-
ski PUP, po raz trzeci zaś 
na miejsce imprezy wybra-
no Galerię Cuprum Arena. 
Targi czynne były do godzi-
ny 17. 

MARTA CZACHÓRSKA

Ma już imię
  Kaplica w szpitalu otwarta dla pacjentów
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Z nadaniem imienia czekano na odpowiedniego patrona. Od ubiegłego tygodnia jest 
nim św. Jan Paweł II. Uroczystości nadania imienia przewodniczył biskup Stefan Cichy
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Projekt jest już wysoce zaawansowany w Ministerstwie Administracji i Cyfryzacji

Gminy łączcie się
 Wraca temat przyłączenia 

gminy wiejskiej do Lubina. 
Tym razem poruszają go 
media ogólnopolskie. 
Serwis samorządowy PAP 
zachęca gminy 
obwarzankowe do łączenia. 
I jako pozytywny przykład 
działania wskazuje 
prezydenta Lubina. 

W obszernym artykule 
„Łączcie się, bo warto. MAC 
zjada obwarzanki”, dzienni-
karze Polskiej Agencji Praso-
wej wskazują, że przyłączenie 
gmin obwarzankowych do 
sąsiednich samorządów, ma 
same zalety. „Resort admi-
nistracji dorzuca obwarzan-
kom 140 mln zł. Ma to za-
chęcić samorządy do zmniej-
szenia biurokracji przez łącze-

nie się w większe jednostki” – 
czytamy w materiale. 

Jak wynika z artykułu, 
projekt łączenia gmin jest 
już wysoce zaawansowa-
ny w Ministerstwie Admi-
nistracji i Cyfryzacji. W ca-
łej Polsce jest 158 gmin ob-
warzankowych, w których 
otaczająca gmina wiejska 
ma siedzibę na terenie gmi-
ny miejskiej. Resort przepro-
wadził analizę kosztów ich 
łączenia. 

Po wdrożeniu nowej za-
chęty, którą przewiduje pro-
jekt nowelizacji ustawy o sa-
morządzie gminnym, roczne 
koszty łączenia się samorzą-
dów, które poniósłby budżet 
państwa, to ok. 550 mln zł. 

Jako zwolennika łączenia 
gmin dziennikarze wskazują 

prezydenta Roberta Raczyń-
skiego. 

– Przykład z naszego po-
dwórka – sztuczny podział 
Lubina na część wiejską 
i miejską. Wójt gminy wiej-
skiej Lubin urzęduje 500 
m od urzędu miejskiego. 
Wójt ten rządzi tak napraw-
dę przedmieściami Lubina, 
bo teren jest zurbanizowany 
i przemysłowy, nie rolniczy – 
mówi dla PAP prezydent Lu-
bina. – W tej chwili miesz-
kańcy gminy wiejskiej przy-
jeżdżają do miasta do pra-
cy, do szkoły, restauracji i na 
zakupy. Miasto wybudowa-
ło halę sportową, dinopark 
i minizoo. Wstęp za darmo 
mają wszyscy, nie pytamy, 
gdzie kto mieszka. Od mia-
sta mieszkańcy gminy ocze-

kują udogodnień, ba, nawet 
przedłużenia linii autobuso-
wych do wsi. Podatki płacą 
natomiast w gminie – dodaje. 

Jak podaje PAP, rzecz-
nik gminy Janusz Łucki nie 
chciał komentować tej spra-
wy.   MARIOLA SAMOTICHA
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prezydenta Roberta Raczyń-

– Przykład z naszego po-
dwórka – sztuczny podział 
Lubina na część wiejską 
i miejską. Wójt gminy wiej-
skiej Lubin urzęduje 500 
m od urzędu miejskiego. 
Wójt ten rządzi tak napraw-
dę przedmieściami Lubina, 
bo teren jest zurbanizowany 
i przemysłowy, nie rolniczy – 
mówi dla PAP prezydent Lu-
bina. – W tej chwili miesz-
kańcy gminy wiejskiej przy-
jeżdżają do miasta do pra-
cy, do szkoły, restauracji i na 
zakupy. Miasto wybudowa-
ło halę sportową, dinopark 
i minizoo. Wstęp za darmo 
mają wszyscy, nie pytamy, 
gdzie kto mieszka. Od mia-
sta mieszkańcy gminy ocze-

kują udogodnień, ba, nawet 
przedłużenia linii autobuso-
wych do wsi. Podatki płacą 
natomiast w gminie – dodaje. 

Jak podaje PAP, rzecz-
nik gminy Janusz Łucki nie 
chciał komentować tej spra-
wy.   MARIOLA SAMOTICHA

Jako zwolennika łączenia gmin 
dziennikarze wskazują prezydenta 

Roberta Raczyńskiego

Podróżuje po kraju

Minister 
przyjechał 
do rolników
 » Rolnicy z naszego powiatu mają sporo problemów. I otwarcie mówią, że 

potrzebują wsparcia, by móc rozwijać swoje gospodarstwa. A co więcej, by by-
ły one dochodowe. Dlatego bardzo chętnie spotkali się z ministrem rolnictwa 
Markiem Sawickim, który odwiedził nasz region. 

Minister od dłuższego 
czasu podróżuje po 
kraju, by poznać re-

alne proble-
my rolni-
ków, 

a także poinformować o al-
ternatywach rozwoju. Wcze-
śniej pojawił się m.in. w Barz-

kowicach 

na północy Polski. Spotka-
nie z przedsiębiorcami zakłó-
cili jednak przeciwnicy ferm 
norek, którzy obrzucili Marka 
Sawickiego jajkami. W Rud-
nej, gdzie przyjechał, rolni-

cy podjęli natomiast kon-
struktywny dialog z po-

litykiem. 
– Zaprosiliśmy 
ministra Sawic-

kiego na Dol-
ny Śląsk, 

by poroz-
mawiać 
o rozwo-
ju gmin. 
S z c z e -
gó l n ie 
chodzi 

nam o tereny, które aktualnie 
należą do Agencji Nierucho-
mości Rolnych, a mogłyby 
w przyszłości przysłużyć się 
rozwojowi gospodarczemu, 
a co za tym idzie, osiedlaniu 
się w tych miejscach fi rm, któ-
rych funkcjonowanie wpły-
nęłoby na rozwój tej okolicy – 
mówi wiceminister gospodar-
ki Ilona Antoniszyn-Klik, któ-
ra pojawiła się w Rudnej, by 
poznać problemy lokalnych 
rolników. 

A tych, jak się okazuje jest 
sporo. – Wieś się wyludnia, 
nie ma pracy. Gmina Rudna 
jest ponadto terenem moc-
no zalesionym, a więc pono-
simy tu mnóstwo szkód ło-
wieckich. Prowadzę dużą 
działalność i zawsze myśla-
łem, że powinno się szczegól-
nie wspierać tych większych, 
oczywiście nie zapominając 
o innych mniejszych przed-
siębiorcach. Wsparcie jest nie-
zbędne choćby po to, by moż-
na było ze sobą konkurować, 
ale myślę, że pewne decyzje 
już zapadły, więc na zmiany 
raczej nie mogę liczyć – narze-
ka Władysław Kuźmiak, wła-
ściciel działalności gospodar-
czej w Orsku. 

Innego zdania jest sam mi-
nister. – To zrozumiałe, że rol-
nicy wciąż chcą, by środki by-
ły większe. Narzekają ponad-
to na zbyt dużą ilość biurokra-
cji i ograniczeń związanych 
z każdym programem, jed-
nak trzeba pamiętać, że tam 
gdzie jest środek budżetowy, 
tam musi być zachowany pe-
wien porządek prawny – tłu-
maczy Marek Sawicki. 

– Należy także pamię-
tać, że nasze propozycje cał-
kowicie nie rozwiążą proble-
mów. By to zrobić, niezbęd-
ny jest także dialog z innymi 
podmiotami. Za rolników, 
przedsiębiorców i samorzą-
dowców żaden program, ani 
żadne pieniądze i administra-
cja centralna w Warszawie te-
go nie rozwiąże. By robić to le-
piej, trzeba przez cały czas się 
konsultować. Tutaj takie roz-
mowy trwają, jednak w tym 
konkretnym przypadku ma-
my do czynienia z bardzo pre-
stiżową gminą. Wiemy prze-
cież, że Agencja Restruktury-
zacji i Modernizacji Rolnic-
twa, co się bardzo rzadko zda-
rza, ma siedzibę tutaj, w Rud-
nej – przypomina Marek Sa-
wicki. 

Minister podczas wizyty 
opowiadał o nowej perspek-
tywie unijnej, w ramach któ-
rej Polska otrzyma co naj-
mniej 114 mld euro, z cze-
go aż 23 mld zostaną prze-
kazane na płatności bezpo-
średnie. 

– Nowy program rozwoju 
obszarów wiejskich jest moc-
no zmodyfi kowany w stosun-
ku do poprzedniego. Wycią-
gamy wnioski i chcemy, żeby 
w jego ramach grupa 30-40 
tys. gospodarstw mogła uzy-
skać urynkowienie i samo-
dzielność fi nansową na te 6-
7 lat. Temu celowi będą pod-
porządkowane także dopłaty 
bezpośrednie – tłumaczy mi-
nister. 

Szef resortu przypomniał 
także, że od 15 maja mło-
dzi rolnicy będą mogli skła-
dać wnioski o dofi nansowa-
nie na rozpoczęcie działalno-
ści, w ramach którego można 
dostać aż 100 tys. złotych. – 
Mam nadzieję, że konsultacje 
z rolnikami i przedsiębiorca-
mi sprawią, że ten nowy seg-
ment płatności będzie lepszy 
w całym kraju – liczy Marek 
Sawicki. 

MARCELINA FALKIEWICZFo
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– Należy pamiętać, że nasze propo-
zycje całkowicie nie rozwiążą pro-
blemów. By to zrobić, niezbędny 
jest także dialog z innymi podmiota-
mi. Za rolników, przedsiębiorców 
i samorządowców żaden program, 
ani żadne pieniądze i administracja 
centralna w Warszawie tego nie roz-
wiąże – mówi minister Sawicki
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Ścinawska Ochotnicza Straż 
Pożarna otrzymała z woje-
wództwa dolnośląskiego 42 
tysiące złotych na zakup no-
wego samochodu. Oprócz 
nich dofinansowanie dosta-
ło jeszcze 21 innych jedno-
stek strażackich z Dolnego 
Śląska. 
W tym roku samorząd woje-
wództwa przeznaczył 1,5 
mln zł na zakup specjali-
stycznego sprzętu i wyposa-
żenia technicznego dla jed-
nostek OSP w naszym regio-
nie. Pomoc trafi m.in. do Ja-
nowic Wielkich, Siedlęcina, 
Kłodzka, Marciszowa, Mię-
dzyborza i Raciborowic. 
Z rąk marszałka wojewódz-
twa dolnośląskiego Cezare-
go Przybylskiego symbolicz-
ne czeki odebrali wójtowie 
i burmistrzowie gmin, które 
dostały dofinansowanie. 
OSP ze Ścinawy do otrzyma-
nych od województwa 42 
tysięcy złotych dołoży 150 
tysięcy z własnego budżetu 
oraz 80 tysięcy złotych, ja-
kie dostała od powiatu lu-
bińskiego, a także dofinan-
sowanie ze Związku Ochot-
niczych Straży Pożarnych 
i kupi lekki samochód ra-
towniczo-gaśniczy z napę-
dem 4x4 i zbiornikiem na 
wodę. 
W latach 2008-2013, przy 
wsparciu samorządu woje-
wództwa dolnośląskiego, 
kupiono 111 wozów pożar-
niczych, w tym 37 lekkich, 
65 średnich i 9 ciężkich oraz 
udzielono 72 dotacje na za-
kup sprzętu przeciwpożaro-
wego. Tegoroczna edycja 
konkursu „Poprawa bezpie-
czeństwa w województwie 
dolnośląskim” to dotacje 
dla 22 gmin. 19 jednostek 
otrzymało dotacje na zakup 
samochodów pożarniczych, 
3 gminy zakupią sprzęt 
przeciwpożarowy. Łączna 
kwota dofinansowania 
wszystkich siedmiu edycji 
konkursu to ponad 12,5 
mln zł. 
Przypomnijmy, że lubińskie 
starostwo powiatowe aż 
1,4 mln zł w tegorocznym 
budżecie przeznaczyło na 
doposażenie straży pożar-
nych działających na tere-
nie naszego powiatu. Mię-
dzy innymi 80 tys. zł otrzy-
mała Ochotnicza Straż Po-
żarna ze Ścinawy. 

MRT

Nie żyje Tadeusz Jaszczyszyn

Bez radnego do końca kadencji
 Zmarł radny gminy 

wiejskiej Lubin Tadeusz 
Jaszczyszyn. Działacz miał 
70 lat. Do listopadowych 
wyborów rada gminy 
wiejskiej Lubin pracować 
będzie w okrojonym 
składzie. Jak informuje 
Małgorzata Zając, dyrektor 
legnickiej delegatury 
Krajowego Biura 
Wyborczego, nie ma bowiem 
czasu, by po śmierci 
radnego zorganizować 
wybory uzupełniające, które 
wyłonią jego następcę. 

– Z głębokim żalem i smut-
kiem przyjęliśmy wiadomość 
o śmierci Tadeusza Jaszczy-
szyna, wieloletniego radnego 

naszej gminy, a jednocześnie 
prawego i uczciwego człowie-
ka, zasłużonego dla społecz-
ności lokalnej – informuje ne-
krolog na oficjalnej stronie 
gminy wiejskiej Lubin. 

Pracownicy urzędu nie 
ukrywają, że śmierć radne-
go była nagła i niespodzie-
wana. Jak zapewniają, Ta-
deusz Jaszczyszyn nigdy 
nie skarżył się na problemy 
zdrowotne. 

Jego miejsce w radzie gmi-
ny pozostanie puste do listo-
padowych wyborów samo-
rządowych.

– Jeśli w ciągu sześciu mie-
sięcy przed zakończeniem 
kadencji miejsce ma podob-
na sytuacja, nie zarządza 

się wyborów uzupełniają-
cych. Teraz rada ma po pro-
stu trzy miesiące na wygasze-
nie mandatu Tadeusza Jasz-
czyszyna i do listopada bę-
dzie pracować w zmniejszo-
nym składzie – wyjaśnia dy-
rektor KBW. 

Tadeusz Jaszczyszyn to ko-
lejny radny gminy wiejskiej 
Lubin, który zmarł w trakcie 
trwania kadencji. Na począt-
ku lipca walkę z rakiem prze-
grał 51-letni Julian Madzik. Je-
go miejsce przed samym koń-
cem roku zajął wówczas Mar-
cin Niklewicz. Na nowego rad-
nego głosowała aż połowa wy-
borców z Raszówki, Raszowej 
Małej, Gorzelina i Karczo-
wisk.   MARCELINA FALKIEWICZFo
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Radny Tadeusz 
Jaszczyszyn 
zmarł nagle 

i niespodziewanie. 
Działacz miał 

70 lat

Radny powiatowy wystartuje w wyborach na włodarza Ścinawy

Kosztyła 
na burmistrza
 » Przewodniczący ra-

dy powiatu lubińskie-
go startuje na burmi-
strza Ścinawy! – Nie 
zgadzam się ze sposo-
bem rządzenia dotych-
czasowych władz mia-
sta, które skupiają się 
na plotkach, nagrywa-
niu i zmierzają w stro-
nę Big Brothera – mó-
wi wprost Krystian 
Kosztyła. 

Ścinawianin o swoich 
planach opowiedział
na specjalnie zorganizo-

wanej konferencji prasowej, 
która odbyła się tuż przed 
wejściem do urzędu miasta 
i gminy. Przewodniczący na 
spotkaniu pojawił się w asy-
ście opozycyjnego radnego 
gminy Ścinawa, Krzysztofa 
Marka. 

– Początkowo chciałem 
spotkać się z państwem w jed-
nej z sal Centrum Turysty-
ki i Kultury w Ścinawie, jed-
nak – po wcześniejszym do-
gadaniu się z szefostwem – 
w ostatniej chwili poinformo-
wano mnie, że wszystkie po-
mieszczenia są jednak zaję-
te – tłumaczy przewodniczą-
cy. – Chcę ubiegać się o stano-
wisko burmistrza. Dlaczego? 

Ponieważ nie zgadzam się ze 
sposobem rządzenia dotych-
czasowych władz miasta. Nie 
można mieć patentu na rację 
we wszystkim – dodaje. 

Według Krystiana Kosz-
tyły, obecny burmistrz An-
drzej Holdenmajer skupia się 
na pomówieniach i nie wal-
czy o dobro miasta. – Chcie-
libyśmy, by Ścinawa była 
miastem spełnionych ma-
rzeń i wielu możliwości. By to 
osiągnąć, trzeba zmienić my-
ślenie z „ja” na „my” – wyja-
śnia kandydat. 

– Kandydatura Krystiana 
Kosztyły może dużo zmie-
nić. Mieszkańcy będą mieć 
bowiem do czynienia z de-
mokracją, a nie autokracją. 
To sprawi, że nam wszystkim 
będzie żyło się lepiej – zapew-
nia radny Krzysztof Marek. 

Krystian Kosztyła ma 34 
lata i wyższe wykształcenie 
dzięki studiom z zarządza-
nia przedsiębiorstwem. Z sa-
morządem związany jest od 
2004 roku. Jak sam przyzna-
je, przeszedł wszystkie szcze-
ble kariery. Zaczynał bowiem 
w dziale promocji ścinawskie-
go urzędu, następnie został 
przeniesiony do działu inwe-
stycji. Później pracował jako 
dyrektor Centrum Turysty-
ki i Kultury w Ścinawie. Dziś 
jest przewodniczącym rady 
powiatu lubińskiego. Czy to 
oznacza, że będzie rezygno-

wał z dalszej kariery w ra-
dzie? – Będę starał się i o miej-
sce w radzie, i o fotel burmi-
strza, a czas pokaże – podsu-
mowuje Krystian Kosztyła. 

MARCELINA FALKIEWICZ
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– Chcę ubiegać się o stanowisko burmistrza. 
Dlaczego? Ponieważ nie zgadzam się ze 
sposobem rządzenia dotychczasowych 

władz miasta. Nie można mieć patentu na 
rację we wszystkim – stwierdza Krystian 

Kosztyła
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Historyczna Pocztówka (29)

Widoczny na pocztówce budynek  zbudowany został dla rodziny lubińskiego adwokata i radnego Wilhelma Kuhna. Tutaj też mieszkał jego starszy 
syn Helmut, późniejszy wybitny niemiecki profesor filozofii i filologii. Przed wojną posesja była oznaczona nr 4, obecnie numerem  5, a od niedawna 
w budynku mieści się siedziba stowarzyszenia pozarządowego Cives Europae.

Wydawca: nieznany
Data stempla: nieczytelna
Korespondencja w języku niemieckim 
niedatowana

dane wydawnicze:

Parafi alny kościół prawosławny pw. Zaśnięcia Przenajświętszej Bogarodzicy

Lokalizacja:  ZIMNA WODA, GMINA LUBIN GPS: 51°18'59.8"N 16°05'40.5"E

Willa adwokata Kuhna przy ulicy Sienkiewicza – (Faulhaberstrasse) 
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Ciekawy zabytek (29)

Kościół wzmiankowany był 
w 1399 roku. W rękach kato-
lików pozostawał do roku 
1524, kiedy to został przejęty 
przez ewangelików i w ich po-
siadaniu był do 1945 roku. 
Za zgodą starostwa, latem 
1947 roku, podniszczony 
i zdewastowany obiekt został 
zajęty przez księdza Jana Le-
wiarza, który zaczął tu orga-
nizować parafię prawosław-
ną. W zdecydowanej większo-
ści tworzyli ją obywatele na-
rodowości łemkowskiej 
i ukraińskiej, którzy zostali tu 
przesiedleni w ramach akcji 
„Wisła” ze wschodnich tere-
nów Polski, a zwłaszcza 
z Bieszczad oraz Beskidu Ni-
skiego. 
Obecnie jest to zorientowana 
budowla gotycka, wzniesiona 
na rzucie prostokątnym 
z wyodrębnionym, nieco węż-
szym i wydłużonym, prosto-
kątnym prezbiterium. Cała 
świątynia wzmocniona jest 
licznymi przyporami. Od stro-
ny północnej do prezbiterium 
dobudowana jest prostokąt-
na zakrystia, a od strony za-

chodniej, także prostokątna, 
obszerna kruchta. Okna czę-
ści nawowej i prezbiterium są 
o wykroju pełnym, zaś w za-
krystii mają wykrój odcinko-
wy. Zachodni szczyt nawy 
zwieńczony jest, prostokątną 
sygnaturką, pełniącą funkcję 
dzwonnicy. W okresie powo-
jennym świątynia była 
kilkakrotnie remonto-
wana i odnawiana. 
Ostatni remont kapital-
ny cerkwi przeprowa-
dzono w latach 
1994–1997. Odno-
wiono wówczas m.
in. wspaniały iko-
nostas. 
W 2001 ro-

ku wnętrza świątyni ozdobio-
no pięknymi freskami, wyko-
nanymi przez Jarosława Wi-
szenkę.
Cerkiew otoczona jest sta-
rym, zabytkowym cmenta-
rzem, którego początki sięga-
ją XIV wieku. Nekropolia ta 
jest pod stałym nadzorem 
konserwatora zabytków i jest 
jedną z nielicznych na Dol-
nym Śląsku, zachowanych 
w tak dobrym stanie.  
 TEKST, FOTO I GRAFIKA
 HENRYK RUSEWICZ
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kilkakrotnie remonto-
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nym Śląsku, zachowanych 
w tak dobrym stanie.  
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reklama

Gold Wings Brokers sp. z.o.o w Lubinie z siedzi-
bą przy ul.M.Skłodowskiej-Curie 177 (na terenie 
dawnego Transbudu) posiada do wynajęcie 
wolne stanowiska do parkowania samochodów 
ciężarowych w atrakcyjnych cenach.

Szczegółowe informacje 
pod numerem telefonu : 661 306 986  

Jezus i apostołowie – Ustanowienie najświętszego sakramentu - freskZaśnięcie  Przenajświętszej Bagarodzicy – fresk

Jest młodziutki i bardzo sympatyczny. Do tej pory nie miał szczę-
ścia. Wpadł pod samochód, ale udało się go uratować i teraz czuje 
się już dobrze. Psiak potrzebuje domu. 
Zwierzak wpadł pod samochód przed przejazdem kolejowym przy 
ulicy Skłodowskiej. Udało się go uratować. Teraz czuje się już do-
brze. Jest zadbany i posłuszny. Jeśli ktoś chciałby go przygarnąć, 
powinien zadzwonić pod numer: 695 451 515 lub 695 031 515
 w godz. 9-18. 
 Wojciech Niedzielski

Do serca przytul psa

Zwierzak 
do wzięcia
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Klan Urwisów – FC TropicS 12:7 

składy 

Klan Urwisów: Maciej Rybski – Paweł Bekacz, 
Marcin Sagan, Marcin Magda, Marek Staniak, 
Mariusz Sobuś, Henryk Walasek, Patryk Różyc-
ki, Grzegorz Jach

FC TropicS:  Kamil Gwóźdź – Przemysław 
Czerniak, Oskar Kędziora, Marcin Rączkowski, 
Kacper Kwaśnik, Jakub Klonowski, Michał Try-
zno, Dawid Grodek, Hubert Ćwik

Klan Urwisów:
Kapitan: Robert Czukiewski

Drużyna przystąpiła do rozgrywek Playarena 
w sezonie 2013/2014. Po kiepskim starcie ze-
spół wzmocniono zawodnikami znanymi 
w środowisku ligowym z ekipy Forsy Przylesie. 
Ekipą dowodził do niedawna Wojciech Czu-
kiewski, który nie ukrywał, że celem zespołu 
na obecny sezon jest awans do 1. ligi. Obecny kapitan zespołu Robert 
Czukiewski podtrzymuje ten sam cel. W rozgrywkach o Puchar Lubi-
na, Klan Urwisów potrafił wyjść z grupy mając w niej zespoły pierw-
szoligowe.

FC TropicS:
Kapitan: Przemysław Czerniak

Drużyna FC TropicS do lubińskiej Playarena 
Lubin.pl dołączyła w sezonie 2012/2013. 
W obecnie trwającym sezonie kadra zespo-
łu przeszła gruntowną przebudowę. Do 
drużyny dołączyło wielu nowych zawodni-
ków na co dzień występujących w junior-
skiej drużynie SCS Amico. W niedalekiej przyszłości zespół planuje 
zmienić nazwę na Aby Do Przerwy. W lutym FC TropicS okazał się 
najaktywniejszą drużyną w Polsce w rankingu Powerade. Drużyna 
FC TropciS posiada przydomek kasztany.

PROmilky Way – ZWR Polkowice 8:5 

składy 

PROmilky Way:  Piotr Żukiewicz – Piotr For-
tuna, Andrzej Laskowski, Bartosz Sawicki, Ma-
riusz Demianicz, Piotr Piróg, Damian Stachura

ZWR Polkowice:  Andrzej Trajkowski – Łukasz 
Posmyk, Mariusz Gnitecki, Paweł Kwiatkowski, 
Daniel Bera, Jarosław Tarnawski, Marcin Konie-
czyński, Marek Kozina,  Artur Szymczak, Grze-
gorz Węgiliński, Witalis Firuta, Bartłomiej Kwa-
śny, Mirosław Spychała

PROmilky Way
Kapitan:  Krzysztof Kujawa

DPROmilky Way w lidze Playarena Lubin.pl 
występują od sezonu 2010/2011. Zespół 
ten posiada osobowość prawną stowarzy-
szenia kultury fizycznej – LKS PROmilky 
Way Lubin. Promile reprezentowały Lubin 
w 2012 roku na ogólnopolskich finałach 
mistrzostw Polski, gdzie doszli aż do 
ćwierćfinału. Drużyna ta jest jedną z najbardziej rozpoznawa-
nych ekip w ogólnopolskich rozgrywkach. Pod nieobecność 
Krzysztofa Kujawy obowiązki kapitana pełni Bartosz Sawicki.

ZWR Polkowice:
Kapitan: Marek Kozina

Drużyna powstała z odłamu od innej 
pierwszoligowej ekipy – Samych Asów. Po-
wstali w listopadzie ubiegłego roku i prze-
bojem zasilili grono 1. ligi. W lutym bieżą-
cego roku zastąpili Szlachte&Kaczora, 
przyjmując wszystkie porażki tej drużyny. 
Ekipę Marka Koziny cechuje waleczność. 

O meczu:
Na boisku lepiej prezentowała się ekipa gospodarzy, 
jednak do przerwy kasztany dzielnie walczyły, czego 
dowodem mógłby być wynik 3:2 dla Klanu Urwi-
sów. W drugiej części meczu urwisy odskoczyły na kil-
ka bramek, a ekipa FC TropicS nawet podczas zrywów 
nie była w stanie tego nadrobić. Mecz zakończył się 
zwycięstwem Klanu Urwisów nad FC TropicS 12:7.

Rozmowa po meczu:
TRZY PYTANIA DO PRZEMYSŁAWA CZERNIAKA 
Z FC TOPICS:
*Jak oceniacie swoją postawę na boisku w tym 
sezonie?
– Myślę, że możemy być zadowoleni. Gramy bardzo 
dużo spotkań o punkty. Wiele meczów przegrywa-
my, jednak nie o to tu chodzi. Gramy dla przyjemno-
ści. Piłka nożna sześcioosobowa daje nam wiele ra-
dości.
*Mieliście walczyć o czwarte miejsce w tabeli, 
podtrzymujesz to?
– Podtrzymać mogę, jednak rzeczywistość jest bru-
talna. Mieliśmy okres, że mocno uwierzyliśmy w sie-
bie. Teraz zmagamy się z małymi problemami i wal-
czymy o to, by utrzymać się w lidze i nie spaść niżej 
w ligowej tabeli.
*Klan Urwisów okazał się za mocny dla was?
– Z pewnością. Chłopaki po ostatnich transferach 
grają bardzo fajną piłkę i miłą dla oka. Jeśli wzmoc-
nią się jeszcze dwoma, trzema zawodnikami, to za 
rok mogą porządnie namieszać w 1. lidze. Klan 
Urwisów gra bardzo fair i należą do tych ekip, z któ-
rymi moglibyśmy grać na okrągło, bo nie stwarzają 
żadnych problemów.

O meczu:
Spotkanie lepiej rozpoczęło się dla gości. Jednak 
długo nie trzeba było czekać na odpowiedź rywali. 
Pierwsza połowa pojedynku ligowego była bardzo 
wyrównana i zakończyła się wynikiem 2:2. W dru-
giej części spotkania ZWR nie schodził z połowy ry-
wali, ale to PROmilky strzelały bramki. Zabójcze 
kontrataki okazały się kluczem do sukcesu. 

Rozmowa po meczu:
TRZY PYTANIA DO BARTOSZA SAWICKIEGO 
Z PROMILKY WAY:
*Czy zawodnicy ZWR Polkowice zaskoczyli was 
czymkolwiek w tym pojedynku?
– Oczywiście, że nas zaskoczyli... ale na naszą korzyść. 
Mieliśmy mocno osłabioną kadrę, a rywale pozwolili 
nam na zbyt dużo. Nie wiem, czy nie zgubiła ich pew-
ność siebie. Mój zespół zagrał z pazurem i takiej po-
stawy oczekuję od nich w każdym pojedynku. 
*Czym spowodowane są takie braki kadrowe 
w ostatnim czasie?
– Ludzie pracują na różne zmiany lub po prostu nie 
chce im się przychodzić na mecze. Tych, którzy pra-
cują, jeszcze da się zrozumieć. Natomiast ci leniwi 
są spisani na straty. Na koniec sezonu musimy poże-
gnać się z takimi zawodnikami. 
*Półfinały mistrzostw Polski są jeszcze w wa-
szym zasięgu?
–  To nasz główny cel. Odpadliśmy już z rozgrywek 
Pucharu Lubina, to teraz musimy skupić się tylko na 
lidze. Jeżeli będziemy grali dużo i wygrywali, to my-
ślę, że złapiemy się na jedną z przepustek. Jeżeli się 
nie uda, to do samego końca będziemy liczyli na 
dziką kartę.

 W spotkaniu 2. ligi na orliku przy ul. Szpakowej Klan Urwisów zmierzył się z drużyną FC TropicS. Obie ekipy stworzyły ciekawe dla oka widowisko, jednak 
lepszy okazał się Klan Urwisów, który pewnie pokonał kasztanów 12:7. 

 Na boisku przy Zespole Szkół nr 3 PROmilky Way mierzyły się z ekipą ZWR Polkowice. Pierwsza połowa spotkania była mocno wyrównana, jednak
w drugiej odsłonie PROmilky wyprowadzały zabójcze kontrataki, które okazały się kluczem do zwycięstwa. Ostatecznie Promile pokonały ZWR 8:5.
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 »Mecze w Lublinie nie 

ułożyły się po myśli naszych 

szczypiornistek. W pierwszym spotka-

niu finałowym, Selgros pokonał 

Zagłębie 26:21. W drugim meczu mie-

dziowe znów uległy zawodniczkom Sa-

biny Włodek. Choć pierwsza połowa 

była bardzo obiecująca, druga całkowi-

cie zaprzepaściła szansę na zwycię-

stwo. Teraz rywalizacja przenosi 

się do Lubina. Miejmy nadzieję, 

że nasza twierdza nie 

zostanie zdobyta.

Wciąż się rehabilituje

Julka czuje się 
coraz lepiej
 Juliana Varela 

Malta, z każdym 
dniem jest coraz 
silniejsza. Piłkarka 
KGHM Metraco 
Zagłębia Lubin jest 
pod stałym nadzorem 
lekarzy i ciągle się 
rehabilituje. Ostatnio 
młoda 
szczypiornistka 
przyznała, że będzie 
mogła już rozpocząć 
ćwiczenia biegowe.

– Czuję się świetnie. 
Z każdym dniem jest 
coraz lepiej i będę mo-
gła niebawem biegać – 
przyznaje nam Juliana. 

Przypomnijmy 
szczypiornistka do-
znała groźnej kontu-
zji w meczu z Selgros 
Lublin w lubińskiej 
czternastce. Klub cze-
kał z niecierpliwością 
na decydującą diagno-
zę. Okazała się ona tra-
giczna dla samej za-
wodniczki i drużyny. 
Uszkodzeniu uległy we-
wnętrzne struktury ko-
lana. Do końca sezonu 
lubińscy kibice nie zo-
baczą już młodziutkiej 
Brazylijki na parkiecie, 
ale w nowym sezonie 
Juliana wróci w szeregi 
Zagłębia.  MARIUSZ BABICZ

Stawka jest wysoka

Młodzicy w finale 
 Po zwycięstwach nad 

ekipami UKS 31 Rokitnica 
i MKS Wieluń, zespół 
młodzików MKS Zagłębia 
Lubin zapewnił sobie 
miejsce w fi nale Pucharu 
ZPRP. 

Trzeci i ostatni pojedy-
nek półfi nałowy z ASPR Za-
wadzkie był dla młodych za-
wodników bardziej pojedyn-
kiem o prestiż, ale wynik był 
także istotny. Przez więk-
szość spotkania swoje wa-
runki dyktowali gospoda-
rze. Koniec meczu to zaska-

kujące przebudzenie rywali 
i wspaniałe emocje.

Mecz rozpoczął się od sió-

demki dla MKS Zagłębia Lu-
bin. Rzut karny wykorzy-
stał bardzo skuteczny Sławo-

mir Kardasz. Mateusz Korbut 
podwyższył rezultat na 2:1, 
a po chwili, po celnych rzu-
tach Igora Lubosa, miedzio-
wi prowadzili 7:3. Lubinianie 
stale atakowali bramkę rywali 
i rzucali praktycznie z każdej 
pozycji. Do przerwy pewnie 
prowadzili 15:8.

W drugiej połowie mie-
dziowi kontynuowali dobrą 
passę. Zagłębie wygrało mecz 
30:28, ale wynik remisowy 
był bardzo realny. Na koniec 
turnieju półfi nałowego, ze-
społy otrzymały pamiątko-
we dyplomy, a także puchary. 

Do fi nału zakwalifi kowało się 
MKS Zagłębie Lubin z pierw-
szego miejsca, a także ASPR 
Zawadzkie.

– Stawka jest wysoka. Nic 
więc dziwnego, że ta rywali-
zacja niejednokrotnie przyj-
muje dość ostry obraz. Jeste-
śmy generalnie zadowoleni. 
Zapewniliśmy sobie awans 
do rozgrywek finałowych. 
Myślę, że zadanie zostało zre-
alizowane, ale i w ostatnim 
meczu damy z siebie wszyst-
ko – przyznaje Artur Pastuch, 
szkoleniowiec młodzików Za-
głębia.  MARIUSZ BABICZFo
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Do finału 
zakwalifikowało się 
MKS Zagłębie Lubin 

z pierwszego miejsca, 
a także ASPR 
Zawadzkie

Fo
t. 

M
ar

iu
sz

 B
ab

ic
z

Jeszcze nic straconego

– Czuję się świetnie – przyznaje Juliana

Miedziowe nie przełamały 
złej passy ani jednego wy-
granego spotkania w Lubli-
nie i wracają do siebie po-
konane 25:21

Drugie spotkanie w Lubli-
nie w hali Globus otwo-
rzyła Karolina Seme-

niuk-Olchawa, zaś po chwili 
drugą bramkę dołożyła Joan-
na Obrusiewicz. Bramkę kon-
taktową w 4. minucie zdoby-
ła Alina Wojtas. Do 7. minuty 
gospodynie nie zdobyły żad-
nej bramki, zaś lubinianki od-
skoczyły na wynik 2:5 za spra-
wą Kingi Lalewicz. W 15. mi-
nucie miedziowe wypracowa-
ły największą przewagę pierw-
szej połowy 6:11. Podopieczne 
Sabiny Włodek i Moniki Ma-
rzec miały możliwość nadro-

bienia strat, gdyż Karolina Se-
meniuk-Olchawa dwukrot-
nie zasiadła na ławce kar. Na 
szczęście dla miedziowych, 
gospodynie były nieskutecz-
ne, a rzuty w światło bramki, 
pewnie zatrzymywała Moni-
ka Maliczkiewicz. W końców-
ce pierwszy 30 minut, MKS 
Selgros Lublin zaczął odrabiać 
straty. Ostatecznie do przerwy 
miedziowe zeszły z dwubram-
kową przewagą (14:16).

Klaudia Pielesz z pewno-
ścią wolałaby pochwalić się 
zdobytymi punktami z ak-
cji. Jednak w czasie drugiej 

połowy 
n a s z a 
roz g r y -
wająca zdo-
była aż cztery 
bramki z rzutu 
karnego. W drugiej 
odsłonie miedziowe ni-
czym nie zaskoczyły rywa-
lek. Aż przez piętnaście mi-
nut gry nie zdobyły punktu, 
za to gospodynie dość mozol-
nie wypracowały najpierw 
remis, za sprawą fenomenal-
nej Aliny Wojtas, a następnie 
prowadzenie, którego już nie 
oddały. Miedziowe nie prze-

ł a -
m a ł y 

złej passy 
ani jednego wygranego spo-
tkania w Lublinie i wraca-
ją do siebie pokonane 25:21. 
Również w ogólnej klasyfi ka-
cji są na gorszej pozycji, gdyż 
tu także prowadzi Lublin 2:0. 
Trzeci mecz odbędzie się 17 
maja o godzinie 15.

MARIUSZ BABICZ

Do boju 
miedziowe! 
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– Stawka jest wysoka. Nic – Stawka jest wysoka. Nic 
więc dziwnego, że ta rywali-
zacja niejednokrotnie przyj-
muje dość ostry obraz. Jeste-
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Akademia 
Piłkarska 
Żaczek 
zaprasza
Apel jest skierowany do rodzi-
ców dzieci w wieku 4-6 lat. Zaję-
cia sportowe z piłki nożnej są 
prowadzone przez byłych za-
wodników Zagłębia Lubin.
– Gwarantujemy bardzo dobrą 
zabawę, nowatorskie metody 
szkoleniowe i znaczny rozwój 
dziecka zarówno fizyczny, jak 
i psychiczny – przyznają szkole-
niowcy.
Atutami akademii są:
- wykwalifikowana kadra trener-
ska (staże trenerskie między in-
nymi w Benfice Lizbona i Borusii 
Dortmund),
- zajęcia na świeżym powietrzu,
- pasja i zaangażowanie,
- organizacja wielu imprez (pik-
niki rodzinne, turnieje, spotka-
nia ze znanymi piłkarzami, wyj-
ścia na mecze Zagłębia Lubin).
Chętnych prosimy o kontakt: 
606197144, 603135656, ema-
il: zaczek_akademia_pilkarska@
op.pl, strona inernetowa:zacze-
kap.futbolowo.pl.

MARIUSZ BABICZ

Zagrają na boisku RCS

Turniej rugby 
 Po wysokim trzecim miejscu na turnieju 

w Bolesławcu, przyszedł czas na zawody w Lubinie. 
Już 17 maja do naszego miasta zjadą takie zespoły 
rugby, jak lider tegorocznych rozgrywek Huzar 
Bolesławiec, ekipy z Wrocławia, ze Żmigrodu czy 
Łodzi.

– Wszystkich bardzo 
serdecznie zapraszamy. 
Gwarantujemy wielkie 
emocje – mówi Robert 
Warecki, prezes klu-
bu Miedziowi Lubin. – 
Na pewno powalczymy 

o najwyższe podium – 
dodaje szef miejscowej 
ekipy. 

Lubiński turniej odbę-
dzie się na boisku RCS, po-
trwa od godziny 10 do 16.

MARIUSZ BABICZ

Tabela Polskiej Ligi Rugby 7: 

1. Huzar Bolesławiec  63/5 pkt
2. RC Częstochowa  54/6 pkt
3. Gentelmen’s RC Łódź  40/6 pkt
4. RK Unisław  36/3 pkt
5. Roland Iwano-Frankiwsk  31/3 pkt
6. Tytan Gniezno  30/4 pkt
7. Kaskada Szczecin  30/4 pkt
8. Czarni w Bytomiu  23/7 pkt
9. Ogniwo Spoto  22/2 pkt
10. Miedziowi Lubin  21/3 pkt
11. Posnania Poznań  20/1 pkt
12. Arka Gdynia  20/1 pkt
13. RC Igloo Ruda Śląska  18/1 pkt
14. Lechia Gdańsk  16/1 pkt
15. AZS AWFiS Gdańsk  16/1 pkt
16. RC Horken Kittlitz  14/2 pkt
17. Skra Warszawa  13/1 pkt
18. AZS Rzeszów  13/3 pkt
19. RK Zduńska Wola  11/3 pkt
20. Budowlani Lublin  11/1 pkt
21. KS Budowlani Łódź  10/1 pkt
22. Obeliks I Bełchatów  10/1 pkt
23. Frog’s Warszawa  10/2 pkt
24. Szarża Grudziądz  10/2 pkt
25. BBRC Łódź  9/1 pkt
26. Dragon’s Żmigród  9/1 pkt
27. AZS ZUT Szczecin  9/1 pkt
28. Biało/Czarni Nowy Sącz  5/1 pkt
29. RC Legia Warszawa  5/1 pkt
30. RC Karlhoffen  5/1 pkt
31. Górnik Nowe Miasto Wałbrzych  3/1 pkt
32. Czarni Pruszcz Gdańsk  3/1 pkt
33. RC Rumburk  3/1 pkt
34. RC Brandis  1/1 pkt
35. Alfa Bydgoszcz  1/1 pkt
36. Black Gryffin Świdnica  1/1 pkt
37. Obeliks II Bełchatów  1/1 pkt
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gwarantują wielkie emocje

Czekają na decyzję Polskiej Ligi Siatkówki

Cuprum zasilą 
kadrowicze
 Pod koniec czerwca 

dowiemy się, jaka zostanie 
podjęta decyzja w sprawie 
uczestnictwa KS Cuprum 
Mundo Lubin w najwyższej 
klasie rozgrywkowej. Ciągle 
trwa etap, w którym komisja 
Polskiej Ligi Siatkówki 
weryfi kuje nasz klub do 
PlusLigi. Jak mówi prezes 
miedziowego klubu, 
warunki fi nansowe, a także 
sportowe są spełnione. 
Jednak bez stuprocentowej 
pewności, zarząd nie może 
rozpocząć procesu 
transferów.

Klub złożył akces uczest-
nictwa w PlusLidze w stycz-
niu tego roku. Przeszedł już 
trzy etapy weryfi kacji przez 
komisję profesjonalnej ligi 
siatkówki. – Zostaliśmy sami 
na placu boju. Razem z nami 
akces złożył Będzin, ale dostał 
odmowę. Nie spełnia warun-
ków. My spełniamy wszyst-
kie – przyznaje Dariusz Bier-
nat, prezes KS Cuprum Mun-
do Lubin. 

15 maja do Lubina zawi-
ta komisja PlusLigi. – Przyjeż-
dża do nas komisja PLS-u, na 
czele z szefem ligi, Arturem 
Popko. To będzie taki ostat-
ni etap w tej weryfi kacji. Ma-
my nadzieję, że przejdziemy ją 
pozytywnie – dodaje szef mie-
dziowego klubu.

W najwyższej klasie roz-
grywkowej w swoim zespole, 
szef Cuprum widziałby kilku 
reprezentantów różnych kra-
jów. Niestety póki nie zosta-
nie podjęta decyzja odnośnie 
przyjęcia Lubina w poczet naj-
lepszych ekip w Polsce, proces 
transferowy jest tymczasowo 
zamrożony.

– W zespołach PlusLigi 
nie ma co ukrywać gra spo-
ro gwiazd, reprezentanci róż-
nych krajów. My jeżeli chce-
my gonić taki poziom, musi-
my się dobrze wzmocnić. Je-
steśmy w kontakcie z siatka-
rzami, którzy są jednocześnie 
reprezentantami swoich kra-
jów. Ze względu na proces, 
który obecnie przeprowadza 
nam PLS, zgodzili się oni po-
czekać i porozmawiać z nami 
w późniejszym terminie – mó-
wi Dariusz Biernat.

KS Cuprum Mundo Lu-
bin ma zapewnienie ze stro-
ny sponsorów o ciągłości fi -
nansowej, która w przypad-
ku gry w PlusLidze będzie 
bardzo istotna. Budżet klu-
bu, aby wziąć udział w roz-
grywkach musi wynosić mi-
nimum 3 miliony złotych. – 
Na pewno taki budżet mieć 
będziemy. Zarówno KGHM, 
jak i miasto, wszyscy spon-
sorzy zapewnili nas o swoim 
wsparciu. W tej kwestii jeste-
śmy spokojni – dodaje szef Cu-
prum.  MARIUSZ BABICZ

Zagłębie pokonane przez Jagiellonię Białystok

Kolejny krok do tyłu 
 » W ramach 33. kolej-

ki klasy B, ekipa Oresta 
Lenczyka grała w Bia-
łymstoku z tamtejszą 
Jagiellonią. Gospoda-
rze wygrali 1:0.

Mecz atakami z lewej 
strony boiska roz-
poczęli podopiecz-

ni Michała Probierza. Ze-
spół gospodarzy przekonał 
się jednak dość szybko, że nie 
przedrze się przez pole karne 
miedziowych tak łatwo. Eki-
pa Jagiellonii zdecydowała 

się więc na strzały z dystan-
su. Te jednak dobrze bronił 
Tomasz Ptak, zastępujący 
w bramce Silvio Rodicia. Po 
niespełna 20 minutach Mi-
chal Papadopulos opuścił 
boisko na noszach. Po zde-
rzeniu z zawodnikiem go-
spodarzy, Czech najpraw-
dopodobniej doznał wstrzą-
śnienia mózgu. Siedem mi-
nut później miedziowi 
przegrywali 1:0. Gola 
uderzeniem z główki, 
po rzucie rożnym zdo-
był Mateusz Piątkow-
ski. Do przerwy zespół 
Oresta Lenczyka nie 

zdołał doprowadzić do re-
misu.

– Tracimy bramkę znów 
w głupi sposób, po stałym 
fragmencie gry, gdzie po-
nownie ktoś po prostu nie 
pokrył zawodnika rywali. To 
jest właśnie nasza najwięk-
sza bolączka, że nie jesteśmy 
skoncentrowani – skomento-
wał mecz Arkadiusz Piech, 
po pierwszych 45. minutach.

Druga połowa, to bardzo 
dobra gra ofensywna Zagłę-
bia. Często do piłki docho-
dził David Abwo, jednak te-
go dnia celownik tego za-
wodnika zdecydowanie był 

wadliwy. Nigeryjczyk był 
najbliższy zdobycia gola, 
bo w 80. minucie z 9. metra 
trafi ł prosto w poprzeczkę, 
a chwilę później mógł wy-
korzystać błąd bramkarza 
gospodarzy i oddać strzał 
praktycznie na pustą bram-
kę. Został jednak powstrzy-
many przez Filipa Model-
skiego. Kilka dogodnych sy-
tuacji mieli także Johan Ber-
tilsson i Miłosz Przybecki, 
jednak żaden z nich nie dał 
miedziowym upragnionej 
bramki. Jagiellonia Biały-
stok pokonała Zagłębie 1:0.

MARIUSZ BABICZ

Fo
t. 

M
ar

iu
sz

 B
ab

ic
z

Druga połowa, to bardzo dobra 
gra ofensywna Zagłębia

– Tracimy bramkę znów 
w głupi sposób, po stałym 
fragmencie gry, gdzie po-
nownie ktoś po prostu nie 
pokrył zawodnika rywali. To 

reprezentantami swoich kra-
jów. Ze względu na proces, 
który obecnie przeprowadza 
nam PLS, zgodzili się oni po-
czekać i porozmawiać z nami 
w późniejszym terminie – mó-
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